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Leninowskim = -~ 
W środę odbyło się w War­

szawie posiedzenie Rady Spo­
łecznej Biura Agencji Prasowej 
„Nowosti" w Polsce, poświęco­
ne obehodom 100 rocznicy uro 
dzln w. Lenina. W posiedze-
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DZIENNIK 
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I 
W latach 1950-70 

Milion nowych izb 
w miastach Ziem Zachodnich 

Tereny wojew6dztw zachOd­
nich i północnych cechuje 
znaczny stopień urbanizacji. 
Ponad 60 proc. ludności za­
mieszkuje tu w miastach i 
osiedlach. Co trzecie polskie 
miasto lub osiedle położone jest 
na tym obszarze. 

MiJ.i,rdowe kwoty przeznacza­
ne na rozbudowę tych miast, 
remonty domów w okrl!'ie mi­
nionego 25-lecia sprawiły, iż sa 

to obecnie w pełni nowoezesn• 
ośrodki, w znacznym stopnilł 
wybudowane lub odbudowan4 
PO wojnie. 

Na terenie województw J)Ół· 
nocnych i zachodnich zbudowa 
no w okresie lat 1951>-70 (łącz­
nie z budownictwem tego ro• 
ku) ponad l milion nowych izb, 
z czego w uspołecznionym bu­
downictwie - 95 proc. Na zie-

(Dalszy ciąg na str. 2) 

niu, któremu przewodniczył Sta 
nisław Mojkowski - przewod­
niczący ZG SDP, uczestniczy. 
li: "ekretarz KC PZPR - Ste­
fan Olszowski, zastępca kierow 
nika Biura Prasy KC PZPR -
Wiesław Bek, redakM>rzy na­
czelni agencji, szeregu organów 
centralnych, radia i telewizji. 

Więk.sze szanse 
dla uczniów 

Ile? Komu?· 
Za co? 
NA TE PYTANIA 

ODPOWIADA.JĄ DZłS 

PRZEZ NASZ 
TBLBF<>N USŁU<X>WY 3113-0I 

Narada w Min. Gospodarki Komunalnej 

Jak popra-wić 
gospodarkę mieszkaniową? 

W obradach wziął udział przy 
były z Moskwy redaktor na­
czelny redakcji krajów socjali­
stycznych APN Aleksiej 
Chonlienko. 

wybitnie uzdolnionych W GODZ. U-H.341 
dr Stanisława Borkowska 
doc. dr Zdzisław Grizelak 

i mgr Jerzy Skrętny 

~ 
Blisko polowa mieszkań ccnv miast zamlesDcuje budynki 

zarządzane przez ADM. Doświadczenia ostatniej ąiny, 
mnożące się skargi na opieszałość administracji w za­
łatwianiu bolączek lokato rów, niewypełnianie podstawo­
wych obowtązków pmez wielu dozorców dowodzą, iż styl 
pracy ADM-ów wymag.a szybkie;! t radykalnej Zlajany. 

Obecny był ambasador ZSRR 
w Polsce - AwlerkiJ Ar!stow. 

Referat nt. „Lenin I jego 
dzieło w prasie polskiej" w~­
glosil prezes RSW ,,Prasa" Ta­
deusz Galiński. 
Podkreślłł on, te wspólną 

Poszukiwanie talentów, clzieei o określonych w„łJtt. 
nych zdolnościach, to jedno z najważniejszych za­
dań, jakie stawia przed sobą szkolnictwo podstawowe 
i średnie. Proces ten, aby przyniósł efekty, rozpo­
czynać się musi stosunkowo wcześnie, już od pierwszych 

klas szkoły podstawowej. 

Na temat nowet!le> systemu 
bodźców materialr:eg,o zainte 
r ·esowanda w przemyśle udzie­
lą wszelk;lch wyjaśndeń od ra 
zu lub pisemnie - na łamach 
gazety, naukowcy I działacze Nad tym, jak J>01Prawi~ go­

spocla1'kę mieszkainiową w do­
mach podległych radom nat'o­

rektorzy wybranych, na,Jw.tęt&­

(Dalszy ciąg na st.r, 3) 
troską Judzi piszących o Leni­
nie Jest wykazanie, że Idee Le­
nina są wiecznie tywe i nieod­
zowne w :OZWll\ZYwanlu •ktual 

Koncepcje takie zaczynają 

gospodarczy z Oddziału Ł6dz 
wiem tendencji do zwrócenia kiego Polsłciego Towa.rzystwa 

· ks · · '6 I Ekonomicznego. 
dowym - radzono w środę na .---------------­

nych zagadnled współczesnego się coraz wyrazmeJ zaryso-
śwlata. wywać w praktyce ::;zkolnej, 
Zabierając głos A. Chomlen- są to jednak sprawy bardzo 

ko dokonał bilansu działalności 
Agencji Prasowej „Nowostl" w trudne i wymagające od gro-
roku obchodów urodzin Lenina. na nauczyąielskiego nowego 

(Dalszy ciąg na str. 2) spojrzenia. Przy ogólnej bo-
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Represje dyklalur 
w Ameryce Płd. 

Terrorystyczna, represyjna 
działalność dyktatur Ameryki 
Łacińskiej przybrała w tych 
dniach na sile, osiągając roz­
miary nie znane od czasów 
Trujillo i Batisty: 

- W BRAZYLII, w Sao Paulo, 
25 marca policja osadziła w 
wi~ieniu IG osób, a tydzień 

Spotkanie 
Breżniew - Svoboda 

Sekretarz Generalny KC 
KPZR Leonid Breżniew I pre­
zydent Czechosłowacji LUdvik 
Svoboda spotkali się dnia 8 
bm. w Moskwie. 

W czasie rozmowy dokonano 
wymiany poglĄdów na sprawy 
dalszego rozwoju i umocnienia 
przyjatn! I wszechstronnej 
współpracy między ZSRR i 

póiniej - dalszych 140 osób, w 
tym 9 dziennikarzy i g księży. 

- W ARGENTYNIE, w wyni· 
ku akcji policyjnej, przeprowa 
dzonej 5 kwietnia, aresztowano 
Ponad sto osób. Nastepnego 
dnia cześć zwolniono, ale 43 
zatrzymanych osadzono w wi~­
zieniu. 

- w UR U GW A.TU, słedmiu 
senatorów oskarżyło ministra 
spraw wewnętrznych - Pedro 
Cercosimo o stosowanie tortur 
wobec więźniów politye1:nych. 
W ciągu ostatnich dziewięclll 
miesięcy, aresztowano w Uruc­
waju ponad 5 tysięcy osób. 

- w PUERTO RICO . przewod 
niczacy Partii Wyzwolenia 
Puerto Rico - Ruben Berrios 
oświadczył 3 kwietnia, że „re· 
presje w kraju stały się bar­
dziej brutalne niż kiedykol­
wiek". 

Wlę zeJ uwagi na UCZill w WSZYSCY ZAINTERESOWA 
słabych i podciągania ich do NI TYM TEMATEM MOGĄ 
poziomu średniego - ucznia- ZASIJIGNĄC INFORMAC.JI 
wie wybitnie zdolni wiele tra ___ D_ZI_s_w __ N_T_u_303 __ ~04_. __ _ 

k,rajowej naradzie w Minister­
stwie Gospodarki Komuna~nej. 
W obradach brali udział dyrek 
torzy wojewódzkich zrzeszeń 
gospodarki komunalnej oraz dy 

cą, nie znajdując szans do 
szerszego wykazania się swy 
mi możliwuściami. Obecnie 
daje się tym dzieciom w ob­
rębie klas I do m szkoły 

podstawowej możność prze· 
chodzenia o klasę wyżej w 
ciągu roku szkolnego, poza. 
ogólnie obowiązującym ·b·y­
bem promowa.nia ucmiów. 

~~~~~~ 

Dla młodzieży starszej, tam 
gdzie istnieje kilka równole-
głych oddziałów, tworzone są 

w niektórych szkołach poje­
dyńcze klasy, grupujące ucz­
niów wyróżniających się po­
ziomem inteligencji i zdolno­
ściami. 

Izraelski nolol no szkolę 
31 uczniów egipskich 2ginęło 

Kom.unikać egipskiego MSZ 
stwierdza, że w środę pned po 
ludnlem eskadra izraelskich sa 
molotów produkcji amerykań­
skiej typu ,,Płlantom" zaaUtko 

p, uciążliwej Złlllłe 

Grozi nam większe 
• wiosenne 

zmęezenie 
Lekanze austriaccy da&zii doo 

wniosku, i:!: Wliosenne zmęcze­
nie wystąpj w br. o w.iel.e sil­
niej triż normalnie. W-mę za 
to - twierd<zą oni - por.<'.>Si. 
chrmt.iczny brak sronca w cli\ 
gu 05tatnich mies!ęcy tegoro­
cznej, wyjątlrowo drugiej i 
uciążliwej zimy. Prognozy te 
oparte są m, in. n.a danych 
dotyczących czasok>resu nasło. 
neczni.ema. 

wała szkołę w prowincji Szar­
kla w odległości 80 ~ na pół 
noc od Kairu, zabijając 31 u~z­
nlów i raniąc ł6 cywilów, w 
tym 3' uczniów. 

.t. Komunikat dowództwa pa­
lestyńskiej wałki zbrojnej 
stwlerd=, że strzelcy wyboro­
wi w ciągu ostatniego tygOdnla 
zastrzelili H żołnierzy lzr•el­
sk.lch na okupowanych przez 
Izrael. syryjskich wzgórzach Go 
Ian oraz zachodnl:m brzegu Jw 
da.nu. 

.ł. W środę rano woJslia Jor· 
dańskle przypuściły gwałtowny 
atak na pozycje agresora izrael 
skiego, który przed tygodniem 
wtargnął do rejonu Ghor el 
Sali, 2 km na południe od Mo 
rza Manwego. Pod pozorem 
walki z komandosami palestyń 
sklml Izraelczycy od Wielu mle 
sięcy dopuS'ZCZali się tu prowo 
kacjt zbrojnych, grabiąc lud~ I 
ność cywilną i zabierając zbio­
ry. 

Srodowym atakiem wojsk jor 
lłańskich kierował osobiście 
król Husajn. Oddziały Izraelskie 
zostaly zmuszone do wycofania 
się. 

„S~ary 200"' 
pomyślnie 

zdaią egzamin 
Eksploatowane w róż­

nych warunkach drogo­
wyoh prototy.py samocho­
dów ciężarowych „Star 
200" produkcji staracllowl 
Ckiej FSC - pomyś1nie 

przechodzą próby. w 1971 
roku rozpocznie się seryj 
nĄ produkcję tego ty;pu 
samoch-Odów. Ich ładow­

ność wynosi 6 ton. 

,,Stairy 200" wyposai:one 
są w ekonomiczne s ilniki 
polskiej konstrukcji o mo 
cy 150 KM. Wygodne ka­
bl.ny, posiadające urządi:;e 
nla klimatyzacyjne i pano 
ramiczne SZY'bY ~wnlają 
komtort jazdy. 

N a b~zie ,,Sbaira 200" 
przeWiduje się też produk 
oję samochodów specjal­
nych do przewożenia róż 
nych łaoonków m. In. 
drewna, piasku I wapna. 
Sarn och-Ody przeznaczone 
dla budownictwa, rolni­
ctwa I gcspodarkl k-0m.u­
nal-nej przystosowane bę­
dą do holowania przyczep 
o ładowności d-o 4 ton. 

CSRS, między narodem radzie 
ckbn i narodem czechosłowa­
ckłm oraz wymieniono infor­
macje o przygotowa.ntach w 
Związku Radlr:leckim i Czecho­
słowacji do obchodów stulecia I 
urodzin Lenina. 

- W DOMINIKANIE, według 
dany-eh Komisjf Obrony Praw 
Człowieka, liczba zamordowa- j 
nych przez reżim Bałaguera 
orzekroczyla 500 osób. 31 mar• 
ca zg,inęły dalsze trzy osoby. 
Od marca wniwersytet jest oku 
powany przez wojsko. Zamknię 
to szkoły średnie. „W więzie­
niach Dominikany - oświad· 
czyi Maximiłiano G<>mez, jeden 

Są to na razie poje<lyńere 
próby zmierzające do ba.rdziej 
ząrganizowanego i planowanego 
zajęcia się uczniami uzdolnio­
nym'.. Chr-dzi tu ;>rzede wsL;» 
k>rn o jak najwcTOeśnlejsze oo­
strzeganie tych uczniów, z.a­
pewnienle lm lepszej opieki dy 
daktycznej l wychowawozej, m. 
in. pQPrzez kierowanie Ich do 
tzw. kół zainteresowań, dostar 
czan.ie odpoWiedniej !ek!tu.ry, za 
chęcanie do udziału w konkur 
sach, olimpiadach Itp. w mia­
rę potrzeb będzie im Ud7..ielana 
pomoc finansowa m. tn. w po 
staci stypendiów, czy też 
miejsc w internatach. Dotyczy 

(Da,lszy ciąg na str. 2) 
Uboga w słońce ;z;ma przy­

nosi . też wzrost dolegliwości 
psychicznych. Brak witamir.•Y 

li' CzechosloUJacjl 
________________________________ ..;.„ 

Prezydent Svoboda powrócił 
do CSRS. (Dalszy ciąg na str. 2) 

Kilka przepisów celnych 
dla turystów 

Zima kaprysi i d-Okucza nam 
tego roku - jak r:r.adko. Tym 
głośni.ej wzdychamy wszyscy 
do wiosny, no i oezywiście 
do urlopów. Tycb, którzy w 
tym roku plar.JUją wyja.zdy 
do ZSRR, Mongolii (tam mają 
już w tym roku d<>cierać wy­
cieczki). czy JugosławJi - in­
formujemy o najważniejszych 
obowdązujących w tych ki:a­
jach przepisach cełny>ch. 

Osobom przekraczającym 
granice ZSRR na krótkotrwa· 
ły pobyt w sprawa<m pry _ 
watnych (.leczenie, urlopy, od­
wi~zlny rodz:ln) pr.zy wyjeź­
d.2lie i przyjeździe władze cel 
ne zezwalają bez opblt na 
p?>zywóz t wYWÓZ m. in. ogra 
niooonej liczby sztuk odzieży, 
bieLizny, obuwia (3 pery) itp. 

Nie W'Ol.no wywozić z ZSRR 
artylcUłÓW gospoóatstwa do­
mowego, tak>ich :)&k pralki, 
maszyny do szycia, froterki, 
odkurzacze - r.tezależme od 
ich wartości chyba, że na 
granicy przedstlłW!i się dowo­
dy k'llpna równoważne z kwo 
tą rublową zgłoszoną prizy 
wjeździe. Jeśli chod1l\ o arty_ 
kuły p!':t.einysłlOIW'e, np. akor­
deony, ~e, apal'aty fo­
togra!iczne l radioodl>iol'nild 
- władze cełne ZSRR zabra­
niają ich wywożenia, Jeśli ce­
na pojedyńczego przedmiotu 
pr:oekr aaza • rubli. 

WYJ:oł>Y futmarsk!ie zaklupjO 
ne na terytorium ZSRR, któ­
rych wartość nł.e pr:llekracza 
lDll rubid na oeobę, możD;t 
wyW'Ozić bez cła. Wywozić 
można m. In. łOO g kawioru, 
l litr alkoholu, 250 papiero­
sów. Łączna waga artykułów 
konsumpcyjnych przywożo... 

nych do ZSRR nie może pt'Ze 
kraczać 6 kg na osobę. 

Wywóz z ZSRR złota, płaty 
ny i metal1 szlachetnych w 
stanie nie przerobi.onym )est 
zabr>oniony, Dopuszcza się 
wolny przywóz z 0bowiąuiem 
7.głoszenia do kontrol;i celnej 
- wymienionych krUS2lCów. 

Tym, Jctór>zy prizez okres nie 
krotszy n.iż J rok pracowali, 
uozyJu się lub przebywali na 
praktyce w ZSRR, zezwala 
się przy wyjEźd-zle do kraju 
zamieszkani.a na wywóz naby 
tego praez meh samochod.!l 
lub motocykla rrutrek racbiec 
kich lub obcych w ilości nie 
większej, niż jeden pojazd na 
rodzinę. zezwala się równie>: 
n.a wywóz (bez cła) drobnych 
części zapasowych do skutera 
lub motocykla, 
Przyjeżdżając do MONGOL 

SKIE.J REPUBLIKI LUDO· 
WBJ, każd'y turysta może 
przywieźć upomir.<k;i o łącznej 

wartości do 13-0 tugryków. Za 
tę samą kwotę turyści mają 
prawo wywozić artykuły z 
MRL. Nioe wolno wywozić z 
tego kraju między innymi 
złota, srebra, platyny, Jl:i.e 
wywołanych negatywów i 
taśm filmowych, wszelk•ego 
rodzaju rogów, dzieł sztuki o 
wartości dla kultury na~ 
wej, 

TUryścj przyjeżdżający do 
JUGOSŁA wu mogą ze sobą 
przyw<eźć m. in. 2 apara-tz 
fotograficzne oraz 12 klisz i 
5 błon, mały aparat filmowy. 
1 lornetkę, 1 przenośny in. 
strument muzycmy, l gramo­
fon, lł płyt gramofor:owych, 
przenośny tele~r. jedną 
łódź sportową, 1 psin: nart, 2 
rakiety tenisowe. 

Rozmowy 
CRZZ-DGB 

D pojawiający się jako na· 
stępstwo niedostateczneg,, na­
słonecznienia, ~luje n;e 
tylko doleg!iwośo;. cieł.esne, 
ale właśnie przede ws:zystkim 
zmęczenie i nastrój depresji. 
Odczuwają je głównie ludzie 
star$i, którzy w zimiie malo 

Wczoraj przybyła do Warsza- wychodxą r..a poW:letr:re. noty 
wy, zgodnie z uprzednimi wspól c:ry to jednak również wszyst 
nym.! ustalenianli z CRZZ, ofi- kich, którzv prowadzą niera-

* Postępowanie re habilitacyjne dobiega 
końca * .Jednoczenie ruchu młodzieżowego * M. V acolik usunięty z KP Cz 

cjalna delegacja. zachodnionle· cjonalny tryb życia i nie Wlache naczelne Frontu Na-
mieckiej central! związków za zwracają uwagi n.a tak lronle. rodowego Czeskiej Republiki so 
wodowych DGB, na czele z czne dia zdrowia odprężenie. cjallstycznej poleciły wojewódz· 
przewodniczącym DGB - Heln- kim zem Oskarem Vetterem. Deficyt słoneczny można I powla.towym komitetom 
Delegację witali crdonkowie skutecznie wyrówr. ·ywać odpo Frontu Narodowego zakończyć 

kierownictwa CRZZ z przewod wiednim pożywieniem, zawie- działalność komisji Frontu Na-
niczącym Centralnej Rady _ rającym wiele witamin, a rodowego dis rehabilitacji. Rów 
Ignacym Logą-Sowlńsklm. przede wszystkitm wftam!nę D. nież Wlacbom Czeskiego Zwląz 

N to ku BojO'Wllików Antyfaszystow-
W godzinach popołudniowych a miast ze słońea należy skich zalecono zakończyć dzia-

~oczęły się oficjalne rozmo początkowo koMy&tać ostl'Od:· łalność konsultacyjną w spr.a-
l YDG~lędzy delegacjami CRZZ I nie. wach dotyczących rehabilitacji. 

• W wyjaśnieniu tej decyrJi Wla 
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liedlugo-loly dookoła świnia 
Na drodze do stworzenia ogólnoświatowego sy­

stemu komunikacji lotniczej uczyniony został 
now.y, ważny krok: rozpoczęto regularne loty na 
trasie Europa zachodnia - .Japonia przez Mo· 
skwę i dalej nad Sy.berią. Jest to droea o około 
3 tysiące km kró~ od trasy nad Biegunem 
Północnym, Pozwala to nie tylko skróeić czas 
podróży, ale dzięki lepszemu wykorzystaniu H• 
molotów i obniżeniu kosztów stiwarza perspekty 
wę obniżenia cen biletów, 

W czwartek, 9 lllwietnia zostanie w peł!Di illl'ea• 
lizowane porozumienie radzieckich lin.ii łe>ini­
czych „ATeofłot" z japońskim towarzystwem 
„J,A.L." I francuskim „Air France'', Porcnu­
mienie . to przewiduje obsługiwanie linii Paryt 
- Tok10, z jednym tylko lądowaniem w Mo· 
skwie, przez te trzy towarz~twa lotnicze, z któ­
rych każde zapewnia na tej tra&ie dwa. poł~ze• 
nla tygodniowo w ka.żdą stronę. 

„Areofiot" t ,,J.A.L." rozpoczęły recularne 
rejsy na tej trasie 28 marca, natomi·ast tr>:eci 
uczestnik umowy - „Air France" wchodzi na 
tra.sę 9 kwietnia. 3 towarzystwa lotnicze oferu· 
ją pasaterom 13-godzinną podróż najnowoc:teś· 
niejsz)']Di odrzutowcami. „Aerofłot" - „D-62", 
Japończycy wprowadzają na truę maszy;ny 
"Douglas" DC s-a. a Francuzi „Boemc 7t'l". 

O prawo latania krótką trasą z Europy do Ja­
ponii nad Syberią zabiegają także inne towarzy­
stwa lotnicze. Plra:Wd.ooodObnie w początkM:h 
czerw.!a otiwańe zostanie połączenie bezpośred­
nie Londyn - Mos~a - Tokio, obsłUgiwane 
przez ,,Aerofłot" i · beytyjskie towarzy.stwo 
„BOAC". 

Linia Eur01Pa - Japonia, z łOtami nad Syberią, 

szye~ . J>O:laezeń. Prz~e wsz,,..·tkim logicznym 
r~z.wm1ęc1em było~y Jej przedłużenie nad Pacy­
filnem cl., zachodniego wybrzeża USA 'Los An­
geles lub San Francisco). póżniej dalej, trasą 
nad USA lub Kanada do wybrzeża wschodniego 
'Nowy Jork. Montreal) i nad Atlantykiem z po• 
wrotem do Europy, 
,„Aerofłot" rozwaŻ'.1 _Już wszelkie problemy 

związane z uruchom1emem tej lub biegnącej in­
Wł trasa linii dookoła świata Or&2 linii do 
AllStralh i Ameryki Południowej. Równocześnie 
prowad7'01le ~ rozmowy na temat dalszego roz­
wlni,ęeia. współpracy z r6żnymi towaTZY'!twami 
łotntczymi, pragnącymi poprowadzić swoje 
transkontynentalne odrzutowce nad Syberią 
między innym.i z „Pan American", z kt6ryrr: 
„Aerofłot" obsługuje dotychczas w&p6łnie trasę 
Moskwa - Nowy .Jork, 

!'amoloty „.Aerofłotu" łączą ZSRR z 54 kraja­
mt. Do naJdalszych tras należą połą.czenia z 
Tokio, Hawaną, Nowyim .Jorkiem, Kuala-Lumpur 
Dakarem, Nairobi, Brazzaville czy Singapurem' 
Długość linii zagranicznych wynosi obecnie po~ 
nad 150 tysięcy km, a łącznie z siecią połączeń 
wewnętrznych ZSRR - przeszło 600 tys. km. 
W tym roku "Aerofłot" przewiezie około 75 mln 
pasażerów. Warto przypomnie~, :t.e 48 lat temu. 
1 ma;Ja 1922 roku radzieckie lotnictwo cywilne 
otwarło JJill'l"Wsza zagraniczna linię z Moskwy do 
KTólewca '1300 Ian), pnedłużona następnie do 
Berłłna. W roku 1923 radzieckie samoloty kOllDU· 
nłkacnne pnewiozły 229 pasażeraw oraz z tony 
pocsty i towarów - to jest tyle, ile bez mata 
mo-żnoa dm 7:3ład-Ować na rn w „Il-62". 

e>twlera pr~ „Aerofłotem" perspektywę d1ll- W. KUBICJm 
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dze Frontu Narodowege stwier 
dzają, te dokopujące się obec­
nie umocnienie organów pati­
stwowych, zwłaszcza w dzledzi 
nie sądownictwa gwarantuje 
przestrzeganie zasad praworząd 
noścł przy postępowaniu reba· 
bllitacyjnym. 

Reh•bilitacja sądowa Jest na­
dal pomyślnie kontynuowana. 
Dotychczas w całym kraju roz 
pa.tr2l0110 6.598 wniosków o re­
habWllację, Specjalne zespoły 
unieWinniły ponad 1.250 ~ób, 
przy czym decyzje te zostały 

zaskarżone tylko w 56 wypad­
kach. 
Zakończono jut pierwszy etap 

procesu jednoczenia ruchu mło 
dzietowego w Słowacji. Obecnle 
we wszystkich okręgach Słowa 
cjł Istnieje jut jednolita orga­
n1za~ja młodzieżowa. 

Proces jednoczenia jest nieco 
wolniejszy na wyższych u~­
niach. 

Prezydium KC KPCz na wnio 
sek komisji dis wymiany legi­
tymacji partyjnych posta,nowlło 

nie wydać nowej Jegity~c.ll 
Ma.rtlnowt Vaeu111<ow1 I wyklu 
ceye go z szeregów czlonków 
KPCz. W slerpnlu 1968 - roku 
M, Va.cullk był jednym z głów 
nych organizatorów tzw. zjaz.. 
du Wysoczańskiego, 

Termin startu 
„ Apollo--13'~ 
nadal nie znany 

.Jak wynikla z osta.tnich do­
niesień, sobotni start statku 
Jwsmk:2nego ,,Apolło-13" w kie 
runku Srebrnego Globu znaj­
duje ~ W dałszym Ciągtl pod 
iraaldem zapytania. Jeden z 
astronautów Thomas Matlngly 
nie jest odporny na różyczkę, 
co wyJ<aozała nowa analiza prób 
ki łlAli ~ aar.enaMCle. 



Wydarzenia naukowe duźel rangi 

Transformatory 
tematem międzynarodowej konłerencji 

O przygotowaniach do II Mię 
dzynarodowej Konferencji 
Transformatorowej dotyczącej 
cał*i zagadnień teoretycznych, 
konstrukcyjnych, technologicz_ 
nych ora" eksploatacyjr,ych 
transf'ł.,l'matorów mocy pisaliś­
my juz przed paroma dniami. 
Przypomnijmy, że jest to dla 
naszego miasta (jedyneg0 w 
kraju producenta transformato 
rów wielkiej mocy) wydarze ­
;niie naukowe dużej rangi, i że 
konferencja ta orgapizowana 
przez Komitet Elektrotechniki 
PAN, Katedrę Maszyn Elektry 
cznych ! Transformatorów PL 
oraz Stowarzyszenie Elektryków 
Polskich - zamyka szereg im 
prez r..·aukowo-technlcznych zwią 
zanych z "bchoctaml 50-leela 
SEP oraz rozpoczyna uroczy_ 
st<>Aci pośw'.ęcone 25-leciu PL. 

Wczoraj, w Audytorium Im. 

torów, wreszcie o pewnym · b4t' 
dzo ciekawym rozwiązaniu ra­
dzieckim, leżącym na pograni­
czu transformatora i generato 
ra. Tematykę pozostałych dwóch 
dni podzielono na trzy grupy: 
zagadnienia elektroma·gnetyczne, 
zagadnienia d ielektryczne, za. 
gadnlenla cieplr.e, technolog!cz· 
ne I wyposażeniowe. 

Kon!erencJa przypada na koń 
cowy okr·es opraeowywan:a no 
wego planu 5-letnlego 1971-75. 
Zdaniem 0 rgar.tlzatorów, •zarów­
no przygotowanie materiałów na 
konferencję jak i jej przebieg -
powinny przyczynić się chociaż 
by w pewnym stopniu do peł­
niejszego wykonania tego pla­
nu w zakres:e produkcji trans 
formatorów, przedstawienia na 
szerokim forum naszego dorob 
ku w tej dziedzinie oraz nawią 
zania przez polskich naukow­
ców ciekawych kor„taktów mle 
deynarodowych. 

SŁ. 

I sekretarz KW PZPR 
spotkał się 

z sędziami 
okręgu łódzkiego 

Wczoraj, w ostatnim 
ósmym - dniu konferencji sę­
dziów okręgu łódzkiego, która 
obradowała w RogoWie - na 
temat praktycznego stosowania 
nowych instytucji prawa kar­
nego, uczestniczył I sekretarz 
KW PZPR Jerzy Muszyński. 
Omówił on m. in. zadania dla 
województwa łódzkiego na naj­
bliższą 5-latkę oraz aktualne 
zagadnienia związane z proble­
mem nielllieck.im. 

Wykładoweami podczas kon­
ferencji w Rogowie byli pra­
cownicy naukowi UL, Mln!!>ter 
stwa Sprawiedliwości i Sądu 
Wojewódzkiego dla woj. łódz­
kiego. Uczestniczył w niej tak 
że redaktor naczelny „Gazety 
Sądowej i Penitencjarnej" 
Józef Kllmek. 

A. Sołtana na PL, w obecnoś­
ci ponad 200 specjalistów z te­
renu całego kraju i blisko 40 
fachowców zagranicznych, 
przew komitetu organizacyjne 
go imprezy - prof. E. Jezier­
ski dokonał 0 twarcia konferen_ 
cji witaJ11c wszystkich uczest­
ników l gości. W otwaTciu kon­
ferencji wz!ęl! udział m. In. 
sekretarz KL PZPR - M. Ku­
liński oraz przew. Prez. RN 
m. t.odzl - E. K;lźmierczak. 
Przem6wler,:a pow!talne wygło­
sili i w imi1miu senatu PL -
rek•tor, prof. dr IIJ. Serwiński, 
a w imieniu Komitetu Elektro 
techniki PAN - jego przewod 
niczący prof. T. Cholewicki. Z 
kolei zabrał głos w Imieniu 24 
tys. członków stow. Elektry­
ków Polskich wiceprezes 
SEP - mgr inż. J. Harasimo­
wicz, który przekazał medal 
SO-lecia SEP prof. E. Jezier­
skiemu, wielce zasłużonemu 
kierownikowi Katedry Maszyn 
Elektrycznych i Transformato­
rów PL. oraz wręczył Złote Od 
znaki SEP trzem przybyłym na 
konferencję wybitnym specjali 
storn zagranlczr..'Yffi. Otrzymali 
je: prof. dr G. N. Pietrow -
członek Akademii Nauk ZSRR, 
prof dr B. HelleT (Czechosło­
wacka Akademia Nauk) i inż. 
H. Lutz (Szwajcaria) - prze­
wodn'.czący jednego z komite­
tów M:ędzynarodowej Konfe­
rencji Wielkich Sieci Elektryc„ 
nych (CIGRE) w Paryżu. 

Milion nowych izb 

Pierwszego dnia konferencji 
(która potrwa do 11 kwietnia) 
przedstawiono referaty o bar­
dziej ogólnym charakterze 
wypoWiedzi przedstaw!c'.elt ener 
getyki i przemysłu, referaty o 
transformatorach kriogenicznych 
o zal>ezpieczer..·iach transforma-

Narada 
w Prokuratur.ze 
Generalnei 

8 bm. odbyła się w Warna­
wie - pod przewodnictwem pro 
kuratora generalnego PRL K. 
Kosztirko - narada prokurato­
rów wojew6d~kich. poświecona 
aktualnej problematyce prac.Y 
prokuratury w świetle wvni­
k6w działalności w roku 1!169 i 

(Dokończemre ze str. 1) 

mie te przypada 19 proc. ea­
łoiici nowego budownictwa 
mieszkaniowego, realizowanego 

5-latce zamierzenia indywidual­
nych inwestorów określane na 
ok; 30 tys. izb, zostaną pr1Ze­
kroczone - jak się przewiduje 
- o ok. 9 tys. izb. 

w ty'm okresie w skali kraju • .,...----------------
Po ukończeniu działań wojen 

nych stan zniszczenia miast i 
osiedli był tu znaczny. Ocenia 
się, iż zburzonych było ok. 28 
proc. wszystkich budynków, a 
w licznych miastach m. in. 
Wrocławiu, rnog<>"Wie, Kostrzy­
niu, Kołobrzegu czy szczecinie 
wskaźnik ten był jeszcze więk­
szy i wynosił od 40 do 80 proc. 

Budynki mieszkalne, zwłasz­
cza w mniejszych miastach te­
go regi-0nu, były w bardzo 
złym stanie technicznym. W 
większości ośrodków ponad po 
Iowę zasobów stanowiły domy 
z muru pruskiego. z reguły bu 
dowane bez izolacji 

Dlatego też nakłady na re­
monty kapitalne domów były 
tu znacznie większe niż w in­
nych województwach. W ostat­
nim 10-leciu przeznaczono ną 
ten cel dla miast Ziem zachod 
nich i Północnyeh kwotę (łącz­
nie z br.) 11 mld złotych z 25 
mld przeznaczonych ogółem 
dla wszystkich miast w kraju. 
Rocznie remontuje się ok. 7 
tys. budynków. 

Na terenach Ziem Zacllod­
nich l Północnych rozwija się 
również dynamiczn ie budow­
nictwo indyW:dualne. W tej 

doświadczeń ł kwartahJr, róku 
1970. ' . 

W referatach i dyskusji S'ZCT,,e 
g6lnle skoncentrowano sie : na 
problemach wałki z przestęp­
czością gospodarczą. zwłaszcza 
zaś z karalna niegospodarnoś­
cia. walki z przestępczością kry 
minalna oraz wypadkami w ko 
munikacji drogowej i kolejo-
wej. I 

·Przedyskutowano również sy­
tuację w zakresie prawidłowoś­
ci stosowania w praktyce no­
wych ustaw karnych oraz za­
sad nadzoru procesowego i służ 
bowego. 

Jak poprawić 
gospodarkę 
mies.zkaniowq 

(Dokończen.ie ze str. 1) 
szyoh · za•rządów budynków mie­
szkalnych. 

Na poprawę stanu budy~-
ków miejskich przeznacza . się 
coraz większe środki. W r. ub. 
kosztem 3.750 mln zl przepro­
wadzono remonty kapitalne 2-0 
tys. domów, z czego 5 tys. -
to czynszowe budynki prywat­
ne. W tym roku na ten cel za­
rezerwowano kwotę ponad 4 
mld zl. Jednakże remontom ka 
pitalnym poddawane są domy 
co ki:lkanaście lat. A więc od 
na12raw bieżących, starannej 
codziennej konserwaeji zależy 
w zasad.zie stan techniczny bu­
dynku. Ostatnia zima ujawniła 

chocl~Y na przykładzie 
wielkiej liczby przeciekających j 
daohów - że bie'i:ące naprawy 
n ie są należycie przeprowadza­
ne. Wprawdzie niejednokrotn ie 
wynikało to z wad konstrukcyj 
nych dachów; zlej ja)<ości ma­
terialów pokryciowych, jednak­
że w Wielu przypadkach zawi 
nily aćlmini.stracje domów. 

Na naradzie szczególną uwa­
gę poświęcono problemom pra­
cy ADM-ów, poziomowi kadr 
zatrudniony.eh w tych komór­
kach. Poczynione zostaną -Odpo 
w jednle kroki i podjęte środki , 
które powinny poprawić pracę 
ADM-ów. W zmocn iony zostanie 
fachowy nadzór nad ich dz ia­
łalnością, dąży się do rozszerze I 
nla uprawn ień samorządów 
mieszkańców w zakresie spolecz 
nej kon·troli pracy ADM-ów. 

• • 
Hamulce rozwoiu handlu 
Przyczyny złei pracy gastronomii 

Dyskusja na zjeździe 
pracowników handlu 1 spółdzielczości 

W środę kontynu<>Wal w War 
szawie obr;idy IV Krajowy 
Zjazd Pracowników Handlu i 
Spółdzielczości. W dyskusji po 
ruszano problemy najbardziej 
nurtujące to środowisk.o zawo­
dowe. Wiele wystą,pień wskazy 
walo na przyczyny n iezadow a­
lającej jeszcze często pracy 
handlu. Stwierd2lono np., ze do 
tych<lzasowe przepisy o odpo-
wiedzialności majątkowej są 
niejednokrotnie hamulcem w e 
wprowadzaniu nowoczesnych 
form sprzedaży. Za6ada w.;pól 
nej odipowiedzialności za powie 
rzone m ienie pozwala na obcią 
żanie pracowników za niedo bo 
ry, nie wnikając w przyczyny 
ieh powstawania. Taki system 
nie sprzyja zatrudnianiu dodat 
kowych osób w godzin.ach, gdy 
ruch jest największy. Cierpi na 
tym także rozwój samooQsLugl 
i preselekcji. 

W handlu Wiejskim podob-
nym hamulcem są weksle gwa 
rancY'Jne wymagane od pr2wa 
dzących sklepy. Handlowcy 
wiejsey krytykowa:li też niektó 
re obiekty budownictwa handlo 
wego na wsi, k·tóre nie ..twa­
rzają dobrych warunków pra­
cy. W gastronomii poddano 
krytyce miernik wydajności pra 
cy w 2'llotówkach, który sltla­
nia zakłady do stosowania naj 
prostszych metod produkcji 
przy niskim nakładzie pracy. 
To właśnie chyba w dużej mie 
rze tłumaczy UJPadek polskiej 
kuch>ni w gastronomii uspolecz 
nlonej. PO\Sltulowano też zmniej 
szenie zainteresowania przedsię­
biorstw obrotem alkoholem. 

Wiele miejsca zajęly w dys1'u 
sji sprawy młodzieży. Postulo 
wano stworzenie młodzieży wa 
runków realizacji własnych po 
mysłów i inicjatyw. Nieatrak­
cyjne często warwnki pracy 
zniechęcają młodzież do han­
dlu. 

Do problemów poruszonych I 
w dyskusji ustosunkował się 
minister handlu wewnętrznego 

- Edward Sznajder. Odpowia­
dając na postulaty, polnfo.rmo­
wał on, że systematycznie ro­
śnie liczba placówek, w których 
odpowiedzialność za niedobor y 
og raniczona jest jedynie do w i 
ny udowodn ionej. Pozytywne 
doświadczenia tych przedsię­
wzięć pozwolą szybciej upow­
szechnić je w całym handlu. 

MJ.nlster przedstawił też pro­
gram rekonst!'ukcji handlu, któ 
rego realizacja rozpocznie się 
z początkiem nowej 5-la.tki. 

Represje 
(Dokończend.e ze str. 1) 

z 21 więźniów wymienionych 
za attache wojskowego USA -
przebywa tysiące przeciwników 
reżimu. Wszyscy byliśmy tortu 
rowani". 

Ze stolicy GWATEMALI dono 
szą, że aresztowano tam i pod­
dano przesłuchaniu wiele osób, 
w związku z zamordowaniem 
przez porywaczy ambasadora 
NRF. W kraju zorganizowano 
wielka obławę z udziałem po­
licji i nieomal całego wojska. 
Rzecznicy rządu odmawiaja do­
tychczas podawania wszelkich 
szczegółów na temat wyników 
tej operacji. 
Władze zapowiadają. źe przy­

dzielą wszystkim dyplomatom, 
którzy tego żądają, specjalne 
policyjne wozy patrolowe dla 
ich osobistej ochrony. Słychać 
jednak, że dwie trzecie obcych 
dyplomatów akredytowanych w 
Gwatemali zwróciło się do 
swych rządów z prośbą, abv 
odwołano ich do kraju, bądź 
też przeniesiono siedziby ich 
placówek do Meksyku lub Sal­
wadoru. Uważają oni, że wła­
dze gwatemalskie nie sa obec­
nie w stanie zapewnić bezpie­
czeństwa korpusowi dyploma­
tycznemu, 

Większe szanse 
dla wybitnie uzdolnionych 

(Dokońc:zeniile ze str. 1) 

t-0 zwloaszcza młodzieży U·talen­
towanej ze środowisk małomia 
steczkowyeh i wiejskich. Na­
uczyciele powinni zatroszczyć 
się o to, aby dzieci te po ukoń 
c zeniu klasy vm traflaJy do 
szkól średnlch, a zwłaszcza li­
ceów ogólnok.sztaleących. 

L icea ogólne wprowadzają od 
września w nowo powstających 
klasach IV zajęcia fakultatyw­
ne o charakterze humanistycz­
nym. matematyezno-fizycznym, 
b tologiczno-chemieznym, geogra­
f iczno-ekonomicznym l w za­
kresie jęzY'ków obcych (o czym 
już pisaliśmy) . 

Taki właśnie proces ukierun 
kowanego kształcenia powinien 
rozpoczynać się znaczn ie wcze­
śniej . N ie stać nas jeszcze 
wprawdzie - ze względu na 

bra.k dostatecznej llezby na­
uczycieli z wykształceniem wyż 
s zym - aby zasadę tę wpro­
wadzić już teraz, jako powszech 
nie obowiązującą, począwszy 

od klas pierwszych liceów ogól 
nych. Niemniej jednak w nJe 
których ośrodkach wielk(lmiej• 
skich możliwości takie istnie­
ją. Dlatego też, zgodnie z za. 
leceniem resortu oświaty, tam 
gdzie szkoły są w stanie za­
daniu temu podołać - od wrze 
śnia br. powstawać będą licea 
ogólnoksztalcąee o charakterze 
ma t ematyczno-fizycznym. Stwo~ 
rze n le w perspektywie najbliż­
s zych lat na terenie całego kra 
ju s ieci liceów z programem 
zróżnicowanym, zapewni mlo­
dzleży wybitn ie zdolnej znacz-1 
n ie większe szanse rozwoju jej 
talentu, możliwości i zaintereso­
wań twórczych. 

Działalność prasy 
radia i tv 

(Dokończetl>ie ze str. 1) 
W dyskusji zabrał m. in. głos 

A. Arlstow. z uznaniem mó­
wiąc o dotychczasowym prze­
biegu kampanii obchodów lenJ. 
nowskich w prasie polskiej, 
podkreśliJ, że praca polskich 
dziennikarzy przy współudziale 
dziennikarzy radzieckich przy. 
czynia się do pogłębiania i u­
trwalania wzajemnej przyjaźni 
pomiędzy narodami Polski I 
Związku Radzieckiego. -

Na zakończenie posiedzenia 
zabrał głos s. Olszowski. POd­
kreśill on, że zakrojcma na sze 
roką skalę dzialalnośt prasy• 
radia i TV wokół osoby Leni­
na i wielkiego jubileuszu przy­
bliża postać wodza rewolucji 
naszemu społeczeństwu, przyczy 
nia się również w znacznym 
stopniu do umacniania przyjaź 
nl polsko-radzieckiej. S. Olszow 
ski z uznaniem mówił o do­
tychczasowym dorobku prasy 
polskiej w dziedzinie upowszech 
niania wiedzy o Leninie stwler 
dzając, że dotarła ona do róż­
nych środowisk społecznych ł 
poruszyła problemy interesujące 
te środowiska. 

S. Olszowski podkreślll, te 
kampania leninowska w prasie 
polskiej trwać będzie przez ca 
ly bieżący rok i pozostawi 
trwałe ślady w świadomości 
społeczeństwa polskiego. 

Kronika wypadków 
+ Na ul. Zachodniej potrąco 

na została przez motocykl IL 
96-?5 Aniela W., (Ogrodowa 8). 
Ofiarę wypadku przewieziono 
do Szpitala im. Biegańskiego. + Na ul. Lagiewnickiej, sa­
mochód ciężarowy z III Od­
działu PKS potrącił idącą po 
jezdni 28-letnią Jadwigę O, (Wa 
silewskiej 15), która doznała 
ogólnych obrażeń ciała. 
+ Przez samochód ,,Nysa" 

potrącony został na ul. Piotr­
ke>wskiej 35-ietni Alojzy K, 
(Słotwiny kolo Koluszek). Do­
znał on ogólnych obrażeń cia­
ła. 
+ Wskutek nieostromej jaz­

dy samochód osobowy nr rej. 
IR 33-34 potrącił na przejściu 
dla pieszych 76-letniego Józe­
fa W. (Piękna 35). Of iarę wy­
padku przewiezion-0 do Szpita­
la im. Pasteura. + Do Szpitala Im. Korczaka, 
w stanie bardzo ciężkim prze­
wieziony został 6-letn! Sławo­
mir S., który potrącony został 
na ul. Fornalskiej przez samo­
chód osobowy nr rej. IT 37-32. + Na ul. Limanowskiego 
wskutek nieostrożnej jazdy sa­
mochód ciężarowy IO 70-78 zde 
rz:vł się z · tr.'lmwajem linii l!S/I. + W Piotrkowie samochód 
cil\żarowy, prowadzony przez 
Bronisława z. potrącił motocy­
kEstę Henryka B„ który doznał 
złaman ia nogi. + W Moszczenicy 7. IV. Cze.. 
sław N. zes·kakując z wozu, zła 
mal sobie nogę. + Samochód II Oddziału PKS 
w Lodzi jadąc przez Lubiaszów, 
pow. P iotrków, udereył w przy 
drożne drzewo. Kierowca same> 
chodu Jan C. i rewizor Lech F. 
przebywają w szpitalu. Przy­
czyną wypadku była awa·ria 
układu kierowniczego. (z) 
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P. Kaczorowski marzy o starcie w Monachium 
1 

Mistrzostwa 
bokserskie lodzi 

Hokeiści w 
. .,, 

„w1osenne1 formie 

t KS-Pomorzanin 6:2 
cźu mistrzowskim pokonali Po­
morzanina Toruń 6:2 (2:2, Z:O, 
2:0). Bramki dla zwyciezców 
strzelili: Jakubczyk 2 oraz 
Urbański, Bialynicki, Słowakie 
wicz i Odorowicz. a dla Po­
morzanina Wieczerzak i Zała­
das. 

Paweł Kaczorowski zalicza slę 
do grona młodych, utalent-0wa 
nych kolarzy, którzy objęci są 
szkoleniem kadry olimpijskiej. 

P. Kaczorowski startując razem 
:i wicemistrzem świata J. Kierz 
kowskim świetnie spisał się w 
Mediolanie. W okresie przygot0 
wawczym do sezonu przejechał 
na tren'.ngach l w nielicznych 
startach na szosie przeszło 3soo 
km. 

- Kto z kolarzy zakwalifiko­
wany został do kadry olimp;j 
akiej torowców? 

- R. Zieliński, .T. Kierzk<>W-

Siatkarze Dynama 
pokonali Piotrccvtę 3:2 

W towarzyskim meczu siat­
kówki rozegranym w Piotrko­
wie, m iejscowa Piotrcovia prze I 
i:rała z Dynamo (Karl-Marx­
Stadt) 2:3 (9:15. 3:15, 15:10. 16::4, 
12 :15). Mecz był bardzo ła<lny 
i niezwykle zacięty. 
Dziś o godz. 18 .30 w sali órzy I 

ul. Teresy 56 Dynam-0 grać bę­
dzie z Resursą, a jutro o godz. I 
17 w Tomaszowie z Lechoą. 

ski, J. KotlińsM, M. Nowicki!, 
J. Skoczek, B. Lengie i:owicz, 
J. Bek, A. Pierzynski, B. Go­
dras, W. Wielicki, A. Jankow­
ski, St. Piotrowski, Sz. Kaszow 
ski. Ogółem 16 zawodników, w 
tym ra.zem ze mną 6 reprezęn_ 

tantów Lodzi. 
- Najbliższe starty? 
- W pierwszej połowi·e maja 

odbędzie się w Lodzi Klubowy 
Puchar Polski, a potem of?cjal 
ny mecz Polska - NRF i na 
początku czerwca wyścigi o 
Wielką Nagrodę Polski. Impre 
za ta organizowana jest w ra­
mach Wyścigu Jubileuszowego 
„DZ:ennika Łódzkiego" i „Gwar 
dil". Bezpośrednio po starcie 
na torze : s zosie wyjedz'emy do 
Kopenhagi r. a spotkanie Polska 
- Dania. 

- Zdecydował się pan, jak 
widzimy, na starty na torze? 

- Raczej tak, ale od czasu 
do czasu startować będę rów­
nież na szosie - jak chociażby 
w wyśc igu „Dziennika Lódzkie 
go". Na torze specjalizuję się 
w wyścigu na 4 km. Mój re­
kord życiowy wynos: 5.03, pod­
czas gdy rekord Polski należą 
cy do Z ielinskiego - 4.55,8, a 
rekord świata Szwajcara Kur 
mana 4.50,7. Trenuję intensyw_ 
nie i sądzę, że w tym se?.oni·e 
poMję swoje rekordy życiowe. 

Łódź Lublin na ringu 
W niedzielę 12 bm. o godz. 

9.30 na r;ngu w Pałacu Spor­
towym rozegrany zostanie ko­
lejny mecz bokserski o puchar 
GKKFiT drużyn juniorów Lo­
dzi i Lublina. 

Ot<> skład reprezentacji jun!o 
rów Lodzi: Borkowski (Gwar­
dia), Płoński (Widzew) w rezer 
wie Parafianow'.cz (Włókn!arz 
Pabianice), Kopeć (Gwardia), 

rezerwa Maj (Concordia), Ka­
miński (Widzew), rezerwa Pa_ 
cholski (Gwardia), Królak 
(Gwardia), Kordowiak (Concor­
dia), Pe-rlański (Widzew), Sas:n 
(Gwardia), Pawlak (Gwardia), 
Wlazlik (Widzew), Walczak 
(Widzew). 

Pierws7.:V mecz łoclzianie wy­
grali z Warszawą 17:5, 

J)ZU:NNIK ŁODZKI nr U (674&) 

Ponadto startować mam jak za 
pewniają moi trer.erzy St. Bo Jutro 0 godz. 17.30 rozpocz-
rucz i J. Bek w drużynie ra- ną się indywidualne mistrzo-
zem z M. Nowickim, B. Leng:e stwa bokserskie Łodzi. Eli-
rowiczem i ewent. z s. Ru- minacje rozegrane zostaną w 
binem wzg!. st. Werykiem. Ma hali Widzewa. 
rzeniem moim jest start w Mo 
nachium na Olimpiadzie. I Półfinały odbędą się w so-

(ja. nie.) bote o godz. 17 również w 
hali Wid~ewa, a niedzielnP 
finały o godz. 11.30 na ringu 

Włókniarz (P)- Raków 1:1'-...w_Pał-a-cu_s_po_rt_ow_y_m_. __ _, 

Wczorajsze meldunki z krajo­
wych lodowisk zgodne były, co 
do jednego - u polskich ho­
keistów daje się zauważyć wy­
raźny przesyt gry t mecze roz­
grywane są z reguły w wolnym 
tempie, a zawodnicy zbytnio 
sie nie wysilają. To samo moż­
na było zaobserwować wczoraj 
w Pałacu Sportowym, gdzie 
hokeiści ŁKS w kolejnym me• 

Wczoraj w Pabianicach roze­
grany został towa-rzyski mecz 
piłkarski między miejscowym 
Włókniarzem a Rakowem z 
Częstochowy. Uzyskano wynik 
remis<:>wy 1 :I. z tym, że do 
przerwy prowadził Włókniarz 
Po celnym strzale Nowaka. 

Półfinaliści PE i PZP wyraźnie zmeczeni 

Ol brzym·ie zainteresowanie 
meczem Górnik-Roma 

100 tys. biletów sprzedano iuz 
na mecz rewanżowy półfinału 
Pucharu Zdobywców Pucharów 
Górnik - AS Roma. Kilkadzie­
siąt tysięcy kibiców. którzy 
chc ieli bezpośred nio uc zestn :­
czyć w tym widow!sku, będzie 
mus'.ało oglądać mecz w TV, 
gdyż po prostu na Stadionie 
Sląskim nie ma już miejsc. 

Tymczasem we Włoszech sza­
cuje się liczbę telewidzów, któ­
rzy obserwować będą to spotka 
nie na ok. 25 milionów. Wszy­
scy przejmują s ię tam osłabie­
niem zespołu Romy, gdyż, Jak 
wiadomo, w ostatn'm meczu li­
gowym najbrutaln'.ejszy zawod 
nik ligi włoskiej Amarildo (Fio­
rentina), tak brutalnie sfaulo­
wał obr'()ńcę Romy Capelllnie­
go, że ten z podwójnym złama­
niem prawej nogi przebywa w 
S2'Pitalu. Prasa wioska rozpo­
czeła kampanię ,lłrzeciwjto Ama 
r.il'Cl.o-

* * 
Legia - GKS 2:0 
Górnik - Gwardia 0:0 

Półfinaliści Pucharu Europy 
i Pucharu Zdobywców Pucha­
rów - Górnik i Legia rozegra­
li wczoraj zaległe mecze o mi~ 
strzostwo ekstraklasy piłkar­
skiej. W obu zespołach widać 
wyraźne zmęczenie, stąd po­
ziom obu spotkań mierny. 

W Warszawie Legia zwycięży­
ła GiiS Katowice 2:0 (1:0), zdo­
bywając bramki ze strzałów 

Polscy 
graiq w 

piłkarze 
Moskwie 

W dniu 23 bm. rozegrane zo­
stanie ńa stadionie na Łużni­
kach w Moskwie międzynarodo­
we spotkanie piłkarskie. w któ 
rym wystąpią reprezentacje 
ekstraklasy polskiej i Zwiazkn 
Radzieckiego. W drużynie pol­
skiej, jak zapowiedział trener 

, Ryszard Koncewicz grać będąl 
wszyscy czołowi piłkarze z za­
wodnikami Legii .i Górnika . 
wlacznie.. -

Gadochy w 27 mm. i Stachur­
~kiego w 80 min. Mecz prze­
ciętny, ale zwyciestwo wojsko­
wych zasłużone. Po tym spot­
kaniu legioniści udają się do 
Berlina, gdzie aż do meczu z 
Feijenoordem trenować będą 
wspólnie z Vorwaertsem. 

Również Górnik nie błyszczał 
w Zabrzu remisując z Gwardią 
O:O. Więcej szans na zwycię­
stwo mieli gwardziści, którzy 
nie wykorzystali nawet w 15 
minucie rzutu karnego. 

TABELA 

1. Legia 25:7 311-U 
2. Górnik 23:9 24-13 
3. Ruch 22:10 28-13 
4. Polonia 22:10 22-12 
5. Zagłębie s. 19:13 24-17 
6. Wisła 17:13 14-17 
7. Gwardia 14:18 18-17 
8. GKS 14:18 17-18 
9. Stal 14:18 17-23 

10. Pogoń 12:18 11-16 
11. Zagłębie w. 12:18 13-21 
12. Odra 10:22 11-29 
13. Szombierki i!:21 12-21 
14. Cracovia. l.:Z5 14-2' 

Od pierwszej do ostatniej mi­
nuty tego spotkania gra toczy­
ła s ię pod dyktan<lo LKS 
zespołu wyraźnie lepszego i le­
p'.ej wyszkolonego. Goście, gra­
jący notabene bardzo słabo, 
ob' e bramki zdobyli w momen­
c ie. k i edy łodzianie w pierw­
szej tercji w 16 min. zwolnili 
wyraźnie tempo i właśnie wte.: 
dy padły ob'e bramki dla Po­
mpr ,:anina. Późn i ej jednak na 
lodzie n!epodzielnie panował 
LKS. chociaż jego napastnicy 
bardzo niecelnie strzelali. 
l tak Jakubczyk, który miał 
wczoraj swój dobry dzień. dwa 
razy fatalnie spudłował w bar­
dzo dogodnej pozycji w 32 mi­
nuc ie . tak zresztą jak i Kop­
czyński w 56 minucie. Nato­
miast bardzo podobały nam s '.ę 
dwie bramki, obie zdobyte przy 
udziale Białynickiego. Pierw­
szą w 34 min. najlepszy - na­
szym zdaniem - napastnik w 
Polsce zdobył po ładnym objeź 
dz' e bramki, strzelając w lewy 
dolny róg, a w drugiej Biały­
nicki piękn ie wyłożył Odorowi­
czowi, który strzelił nie de> 
obrony. 

W sumie meC'Z w pierwszej 
tercji mógł sie podobać, póź­
nie.i gra zrobiła się ospała i 
niezbyt ciekawa. 
Dziś o godz. 18 ŁKS =ra s 

Polonia Bydgoszcz. 
Pozostałe wyniki: Legia 

Polonia 3:2 · (I :O, I :1. 1 :1), Pod­
hale - Górnik 8:5 (0:1. 3:1, 5:3), 
Cracovia - GKS 1 :7 (0:1, 1 :3, 
0:3), Na.przód - Baildon 5:1 (1:1., 
3:0. 1 :0). 

w tabeli prowadzi GKS - 46 
pkt., przed Podhalem - 44 okt„ 
Balldonem - 40 pkt.. LKS -
39 pkt. i Legi!! - 3!i pkt. 

• (m5ł 



Historia 
o 

osobiste i 
bieliźnie 

PODOBNO 
NAPISAC 

NAJTRUDNIEJ 
INFORMACJĘ O-

BIBKTYWNĄ. BUTELKA DO 
POl:.OWY NAPEl:.NIONA Wil• 
NEM W PESYMISTYCZNYM 
NASWIETLENIU JEST BU• 
TELKĄ DO POl:.OWY PUSTĄ, 

To nam zostało z tamtych lat. .. 
(Korospo_ntlencia z Paryża) 

Bel<Jamy prześciga.Ją się w 
pomysłowości: „To więcęJ niż 
twoja skóra, to ty ••• ", „Twoja 
babka nie znała. takiej wolnoś­
ci", ,,Pończochy, które oddy­
chają razem z tobą •.• ". Przed· 
miot reklamy podaw~y jest 
klient.ce coraz bardziej pomy­
słowo I zachęcająco: w ksztal 
cie kuli opatrzonej znakiem lir 
mowym „Scandale'', w tekturo 
WYCh pudełeczkach z rączką 
jak u torebki „Dlm". Co kilka 
tygodni rozpoczynają się sza­
leńcze reklamowe wyprzedaże 
pod hasłem „ To z ostatniej se­
rii n~ a1bo „Cena ta sama, ele­
gancja ta sama, tylko ty sic 
zmienisz natychmiast po nało­
żeniu naszych rajstop".,. 
Przemysł pończoszniczy we 

Francji przeżywa najwyż_szą ko 
niunkturę. 0:1 czasu, gdy w r. 
1938 laboratorium du Pont de 
Nemours wyprodukowało pierw 
szą przc:dzę nylonową, m!onęlo 
wiele cza.su. Obecnie ponczo­
chy i ich „krewne0 , głównie 
rajstopy, są domeną kilku reki 
nów przemysłowych we Fran· 
cji, jak GUberstein, Colroy, Sal 
tiel i kilku Innych. Złota era 
tego przemysłu nastąp!la z 
chwilą wybuchu mody mini. 

Rajstopy - zdawałoby się po 
mysł już tak doskonały sam w 
sol)te, ze t.rudno go udosKona­
lić. A jednak... Pr~ebywaj" one 
stałą ewolucje:. Początkowo pro 
dukowane z przędzy grubszej, 
stały się z upływem lat cien· 
kie, elastyc2ne, z tradycyjnych 
beżowycłl, gama rozszerzyła się 
na wszystkie kolory tęczy. 
Przełamano też kanon elegan­
cji, który nakazywał kobiecie 
naprawdę świawwej nosić Wie­
czorem pończochy, nigdy raj­
stopy. Produkuje się Więc obec 
nie wieczorowe rajstopy - z.Io 
te, srebrne, z wzorami na łYd· 
ce w postaci haftu, wykrzyknl 
ka, rajstopy w dziurki, w gro­
szki, w kwiatki. Projektanci 
głowią się, co by tu noweito 
wymyślić, czym zaszokować 
klientkę. I wymyśltli. Od pew­
nego czasu w największych 
magazynach paryskich można 
zakupić tzw. rajstopy przedłu­
żone, ozyll bieliznę-kombinezon 
zastępującą za.równo koszulę, 
stanik jak I dolną, najbardziej 
osobistą część garderoby. 

Wplyw :rajstop na osobo­
wość kobiety stał się Już przed 
rnlot~m studiów socjologicznych. 
Jacgues Laurent w swojej „Hi 
storii osobistej bielizny" upa­
uuje w rajstopach następnego 

etementu w procesie wy:z;wala­
nia się kobiety od nakazów 
tradycji i przesądów. Istnieje 
także ponoć zbadany jut nega 
tywny wpływ rajstop na 
erotyczne rea.keje mężczyzn, 
którzy chcieliby zobaczyć 
wzorem swoich dziadków - ka 
wałek pońezochy, że nie po· 
wiedzieć o podwiązce. A tym 
czasem ich partnerki niczego 
już nie chcą ukrywać, w czym 
znakomicie dopomogły Im raj­
stopy.,_ 

Wielki przemysł pończoszni­
czy na Zachodzie zaniepokoił 
się poważnie modą maxi, która 
może Im wytrącić poważny a­
tut z ręki. Czyżby znów miała 
nadejść era tradycyjnych ooń­
czoch? Jest się czym martwić, 
będąc oczywl&cle producentem 
pończoch, zważywszy, że poń­
czochy kosztują trzy razy ta­
niej nli paTa rajstop. 

A, Z. 

W OPTYMISTYCZNYM 
DO POl:.OWY PEŁNĄ„. KIE· 
DY W WAR!W:AWIE MOWIĄ 
O SYTUACJ'J MIESZKANIO­
WEJ, STWIERDZAJĄ: - JEST 
TRAGICZNA, NA JEDNĄ IZ­
BĘ PRZYPADA AZ POŁTO• 
RA MIESZKA1iJCA. W ŁODZI 
NATOMIAST CIESZYMY SIĘ: 
- NIE JEST TAK ŻLE, BO 
NA JEDNĄ IZBĘ PRZYPADA 
JUŻ TYLKO POŁTOREJ OSO 
BY. ONI WIĘC PŁACZĄ GŁO 
SNO. MY CICHO, GŁOSNO 
ZACHŁYSTUJEMY SIĘ NATO 
MIAST OSIĄGNIĘCIAMI. 

PROSZĘ MI WYBACZYC, ŻE 
JESZCZE RAZ WROCĘ DO 
RZECZY ZNANYCH - NA­
KŁONIŁA MNIE DO TEGO 
LEKTURA PRACY DOKTOR· 
SKIEJ DR WIKTORII JASK() 
ŁOWSKIEJ Z UŁ, TRAKTU­
JĄCA O MIESZKANIACH. 
CZYTA SIĘ JĄ JAK KRYMI 
NAŁ .•• 

W łatach 1800-1910 (lata l<t6 
re wycisnęły najgorsze piętn-0 
na naszym mieście) Budapeszt 
powiększył się 16-krotnie, Mo· 
nachium - 15-kr-0tnie, Lipsk -
20-krotnie. l:.ódź - 600-krotnie 
- powtarzam SZESCSETKROT 
NIE. To nie błąd korektorski! 
Jak żadne miasto w Europie. 
Podobno takie rzeczy zdarzały 
się tylko gdzieś w Ameryce. 
Owczesne stosunki poli<tyczn-0-
spoleczne były fatalne. Miasto 
- pod zaborem, nie miało sa­
morządu. Łódź przygarnęła bia 
dotę chłopską o bardzo niskiej 
kulturze mieszkaniowej, której 
nie tylko nie było stać na wyższe 
wymagnia w tym względzie z 
przyczyn finansowych, ale tak­
że i kulturowych. Czy za tym 
twierdzeniem nie przemawia 
fakt że w robotniczych postu­
lata~h z początku wieku mówio 
no o różnych żądaniach, nie 
podnosząc sprawy mi<:szkanio­
wej? Skoro było tak Jak było 
czyż można się dziwić, że w 
1913 r. w jednej łódzkiej izbie 
mieszkało (statystycznie) 4,20 
osób a w mieszkaniach jedno 
izbowych przeciętnie - 5,1 o­
sób? Przeciętnie, ponieważ by 
ly także jednoizbówki zamiesz 
kale przez Od 7 do 11 osób (w 
tymże roku). 

Mieszkanie - ---i 
cenne jak zdrow~ 

Niepodległość (1918 r.) zastała 
Łódź jednoizbową (ponad 6',3 
proc. mieszkań to kuchnie mie 
szkalne). Kryzys międzywojen­
ny nie polepszył syutacji. W 
1935 r. - 61,8 ·proc. łódzkich 
mieszkań to mieszkania jednoiz 
bowe. Rok po wyzwoleniu w 
1949 r. mieszkań jednoizbowych 
jest tylko 48,5 proc., gdyż 
zniszczono część getta a w 
związku ze zmianą granic mia 
sta zmieniła się nieco struktu 
ra mieszkań. Wielkomiejskimi 
stały się dwupokojowe peryfe­
ryjne chałupinkl W 1960 r. jut 
jeszcze w Łodzi 41,7 proc. mie 
szkań jednoizbowyeh przy prze 
ciętnej krajowej - 17,5 proc. 
a przeciętnej w miastach po­
nad stutysięcznych - 16,9 proc. 
Zrobiliśmy kolosalny skok jeśli 
spojrzymy aa tę sprawę z per­
spektywy tych lat najgonzych 
- SJ>I"zed wieku 

Nasi: „łódzki kompleks" mia 
Gta niekocharrego pogłębia je 
szcze spojrzeme na tę sprawę 

od strony są.siad(>w. Choćbyś 
my nie chcieli, mamy prze­
cież te skłonności oo porów­
nywań typu „na czym sąsiad 

siedzi". A „siedzi" . lepiej niż 
my. Tak mówią li:'.zby. Przy 
okazji dodajmy, że t.ódź była 
Jedynym półmilionowym mia 
stem w- Europie, które przed 
pierwss" wojną światową nie 
posiadało ani wodociągu ant 
kanallzaejl, posiadało zaś aż 
tyle jednoisbówek. Jak sytu­
acja wygląda obecnie? Ostat 
nie dane, zebrane przez dr 
Jaskółowską - dotyczą roku 
1966. 31,9 proc. łódzkich miesz 
kań to jeszcze jednoizbówki. 
Teraz jest nieco lepiej, ale 
ciągle jesteśmy w tej „czołów 
ce" „. od końca. 

Start historyczny mieliśmy 

Doroczny przeglctd olostvcznv 
ambicje, ażeby nie powielać formuł, 
które jeszcze wczoraj wydawały się im 
słuszne i jedyne. 

Charakterystyczne, że podczas kiedy 
n.a poprzednich wystawach tego typu 
sztuka realistyczna była nieledwie mar 
ginesem, obecnie obserwujemy jak gdy 
by nawrót do sztuki figuratywnej (co jest 
zresztą zjawiskiem notowanym i dzie · 
indziej!) przy czym i abstrakcj 

czną „Stal" oraz Stefania Zarembska za 
znakomity, realistyczrxy olej „U wodo 
poju". W dziale grafiki (w której celu 
ją plastycy łódzcy!) medale otrzymali: 
Edward Habdas za symboliczne, pięk­
ne w kolorze „Alegorie" i Andrzej Ka 
bała za nadrealistycznego „Czarnego 
jeźdźca", w dziedzinie zaś rzeźby -

chał Gałkiewicz za syntetyczny „Ero 
yk". 

R 
az wraz dochodzą do nas 
wieści o sukcesach, jakie ma 
larze i graficy łódzcy odno 
szą na wystawach krajo­
wych i zagranicznych. Sta­
now~ to jeszcze jeden dowód, 

że nasze środoW1isko plastyczne jest 
i prężne i utalentowane. Dlatego też 

wydarzeniem kulturalnym Łodzi stała 

się obecnie doroczna wystawa okręgu 

łódzkiego ZPAP, na której eksponowa 
no malarstwo, grafikę i rzeźbę, repre­
zentujące dorobek naszych artystów z 
ostatniego okresu ich twórczości. 

Wystaw 
po.d znakiem 
... ,,kl1tski 
urodzaj uu 

wypowliadają się interesują.co i cieka_ 
wie. 

Godne uwagi, że prace ich podpisa 
ne są często nazwiskami prawie nie 
zrranymi, co notujemy ze szczerym za 
dowaleniem. Znaczy to bowiem, że 
obok generacji dawniejszej, miejsce 
swoje znajduje tu również nowa gene­
racja plastyków, która kontyrruować 
będzie piękne tradycje malarskiej Ło. 
dzi. 

A teraz uwaga mniej przyjemna. Kie 
dy powstawała galeria wystawowa w 
parku Sienkiewicza, mieszkało w Łodzi 
kilkudziesięciu plastyków. Obecnie l6dz 
ki okręg ZPAP Hczy 565 człOitków. Czy 
li, że liczba ich powiększyła się dzie­
sięciokrotnie, podczas gdy śctiany nasze 
go reprezentacyjnego Ośrodka Propa­
gandy Sztuki rrie rozszerzyły się ani 
trochę. W związku z brakiem miej­
sca poszczególni artyści mogli zapre­
zentować na doroczn~j wystawie tylko 
po jednej pracy, co z całą pewrtoś,cią 
nie daje pełnego obraztt ich możliwości 
twórczych. 
Nliezależnie od tego drakońskiego za­

rządzenia trzeba było rozbić wystawę 
na dwie · części, eksponując grafikę w 
Salonie Sztuki Współczesnej, a zestaw 
malarstwa i rzeźby w Ośrodku Propa­
gandy Sztuki. Ale I to nie uratowało 
sytuac:ili. Sciany sal wystawowych są 
po prostu zawalone obrazami, zawie­
szonymi gęsto jeden obok drugiego, co 
na pewno nie stwarza właściwej aury 
dla tej wartościowej, ciekawej imprezy 
artystycznej... oto i llkutki ,,klęsk\ uro_ 
d:zaju" twórcrego! 

Wyn<>Simy z Iriej kilka uwag bardzo 
pozytywnych - i jedną nieco gorzką. 

Zacznijmy od stwierdzenia, że ogólny 
poziom artystyczny wystawy jest wyż_ 
szy, aniżeli w roku ubiegłym, przy 
czym plastycy nasi, uprawiając różno 
rodne te.-.:hniki i hołdując nie mrriej 
różnorodnym tenden,cjom, mają często 

„ „„ •• 

Kom~sja pod przewodnictwem preze­
sa Benona Liberskiego w następujący 
sposób rozdzieliła medale, ufundowane 
przez Zarząd Okręgu: w dziale malar 
stwa otrzymali je: Jerzy Derkowski za 
skomponowany w duchu nowej figura 
cji „Szpital", Stanisław Łabę.cki Za 
„El 4", Henryk Siedlanowski za dynami .„ - rrrnr „. 

A wniosek? Korzystając z okazji, z 
uporem starego Katona powtarzam: 
czas najwyższy, ażeby Łódź otrzymała 
wreszcie nowoczesną, reprezentacyjną 
galerię sztuki godną rangi samego mia 
sta, a i klasy artystycznej_ plastyków 
łódzkich. 

MIECZYSl.A W JAGOSZEWSKI 

• •• ·-

więc najgorszy. W p<owojen­
nej aureoli miasta nie tknlięte 
go wojrtą, nie było szans na 
wyrównywanie dyspropor:;:ji. 
Plan budownictwa mieszkania 
wego sześciolatki (1950-1955) 
przewidywał 723,6 tys. izb mie 
szkalny,cb w Katowickiem, 
100 tys. w Warszawie, 83 tys. 
w Krakowskiem, 40 tys. w 
Łodzi. Plan ten, okrojony zre 
sztą jeszcze „po drodze", nie 
został i tak wykonany - nie 
wybudowano w Łodzi 18,2 ty:;. 
izb. 

Sytuacja zmieniła się w la­
tach 1961-1965. Przekroczyliś­
my wtedy przeciętną krajową. 
w ilości oddawanych miesz·• 
kań. Wtedy, kiedy w kosztach 
budownictwa mieszkaniowego 
zaczęła partycypować ludność, 
kiedy rozwmęła się spółdziel 
czość mieszkaniowa. Przecięt 
ną tę przekroczyliśmy i prze­
kraczamy w towarzystwie 
Warszawy i Krakowa. 

Wiemy, że w Lodzi musl 
się jeszcze wiele zmienić. Al9 
prawdę tę trzeba stale uda­
waduiać, 

Praca dr JaskółowskleJ to 
praca w tej dziedzime pionier 
ska. Nic też dziwnego, że Pre• 
zydium RN m. Lo<lzi - naJ­
dotkliwiej odczuwające naszą 
niewiedzę w tej dziedzinie (sho 
ro chce się wysuwać dezy<lera 
ty trzeba je podeprzeć konkret 
nymi argumentami) - postanowi 
Io wyasrgnować pewną sumę 
na wydanie pracy doktorskiej 
drukiem. 
Można by - wydaje się -

pójść dalej. To znaczy nasta•wić 
się na dalsze badania. A mozl! 
i na zorganizowanie w Ł-0dz1 
filii Instytutu Gospodarki Mie 
szkanłowej? Podobno i fundu• 
sze i etaty by się znalazły. Ta 
kie instytuty działają w mniej­
szym Krakowie i oczywiście w 
Katowicach. A Łódż pod wzglę 
dem badawczym jest niebywałą. 
gratką dla naukowców ..• 

Posiadając solidną wiedzę o 
naszym bogactwie, a zarazem 
ubóstwie mieszkaniowy m, mo 
żerny wyciągać wnioski co 
bardziej i kiedy się opla.ci. 
Drżymy np. nad każdym wy 
burzemem. A samo porówna 
nie danych GUS-owskich zwią 
zanych z kosztanlli utrzymania 
1 m kw. powierzchni mieszka 
niowej wskazuje na to, że 
państwo najwięcej dokłada do 
utrzymania mieszkań właśnie 
łódzkich. Za te o najniższym 

- statystycznie - wyposaża 
rrtu, wpływają najniższe czyn. 
sze. W kóńcu - C7'Y się opla 
ca łatać te rudery? Czy poku 
sił się ktoś o przeprowadze­
nie rachunku ekonomicznego 
w tej mierze? A najgorszP. 
mieszkania są ciągle jeszcze 
najbardziej przeludnione. 

Z tam ty.eh· lat pozostały 
nam nie tylko rudery, ale 
także... określony sposób my­
ślenia, który - do pewrrego 
czasu - kazał nam się prze 
de wszystkim cieszyć wtedy 
kiedy inni potrafili żądać. 

ALINA PONIATOWSKA 

Od naszego specialnego wysłannika 

N 
iewlelkłe wzgórza za s.oc.ieclnem. Na 
jednym z nich znajdował się punkł 
obserwacyjny drugiego hitlerowskiego 
pierścienia obrony miasta. Ze wzgórza 
doskonale widać szerokie rozlewiska 
Odry i most przy którym 25 Ja.t temu 

mieściły sic niemieckie bunkry. Tu w poło­
wie marca 1945 roku trwały cieżkle walki o 
sforsowanie rozlewisk odrzańskich. Nacierały 
47 I 61 Armia Radziecka, wspierana ogniem 

sk.lego rajdu wltld:llie szlakiem walk I Arnrił 
WP. Po drodze mijamy stare słowiańskie 
wsie i miasteczka, m. ln. Gryfino, gdzie do 
XIX wieku utrzymała stę ludność słowiań· 
ska, Pniewo i Górę Dęba - gród słowtat'l­
sk.l w którym rycerz Dąb zwoływał wypra­
wy na d:rngą stronc: Odry przeciwko napa­
dającym na grodzisko Niemcom. 

ciętych walkaAOh opanowały przyCTASłek -
lewym jej brzegu. Do pótnych godzin wie­
czornych I dywizja piechoty większością sił 
sforsowała Odrę, przełamała główni\ pozycję 
obrony nieprzyjaciela i umocniła ąłobyty 
przyczółek. 

Zapada zmrok. Z Siekierek udajemy się do 
Gozdowie. Tu 25 lat temu odbyła Sołę prze­
prawa wojsk I Armil WP przez Odrę. Głdw­
ne siły wojsk polskich nacierały z przyczól· 
ka Pod Gozdowicami, przekazanego prze.z •11-
siadujące oddziały 47 Armil Ra~~lecklej. W 
ciągu 4 dni polskie oddziały pokonały opór 
nieprzyjaciela w międzyrzeczu Odry I Starej 
Odry, a następnie rozwlnc:ły działania w głąb 
Brandenburgii, forsując Kanał Hohenzoller· 
nów, Hawelę I szereg pozycji wroga. 3 -:na­
ja 14 pułk piechoty, dowodzony przez mjr. 

py granJczne. WbiJall je żołnierze 4 Dywizji 
Piechoty Im. J. Kilil\skiego: ppor. Wł. Cleś· 
lak, chor. s. Kobek, plut. Wł. Janicki i plut. 
H. K""linowskl. Kiedy po latach zmieniano 
słup drewruany na betonowy, znaleziono za­
kopaną butelkę w której zachował się list 
żołnierzy wbijających pierwszy slup gr~nicz· 
ny nad Odrą. W liście tym prosili oni o za· 
wiadomienie rodzin, że żyją i poszli na Ber­
lin. Fotokopia listu znajduje się d:ciś w Mu­
zeum Historycznym w Siekierkach. 

Mijamy Cedynię - małe miasteczko - po­
łożone w połudnlowo·zachOdniej częśct woj. 
szczecińskiego, które przeszło do historii 
dzięki zwycięskiej bitwie stoczonej przez Mie 
szka I I jego brata Czcibora w roku 972 z 
Wojskami niemieckimi pod wodzą margra-

I Sam<>dzlelneJ Brygady Mo?Alzlerzy Il Dy­
Wizji Artylerii I Armii Wojska Polskiego. Nie • 
la.two było sforsować „dwa Dniepry I w śro<t 
ku Prypeć" - jak określali żołnierze radz.lec 
cy szerokie, na 1,5 do 2 km rozlane wody 
Odry. Wszelkie ataki z dział na bunkry przy 
mostach nie na wiele się zdały. Umocnienia 
nieprzyjaciela były silne I kule nie czyniły 
wiele szkód betonowym umocnieniom. Wall<i 
trwały kilka dni. Bez większego efektu. 
Wówczas zdecydowano się na użycie fortelu. 
W nocy żołnierze radzieccy weszli po pas do 
Odry I trzymając na głowie broń do świtu 
przetrwali w wodzie, której temperatura wy 
nosiła plus 2 stopnle C. Nad ranem ruszyli 
do ataku na bunkry. Walki trwały wręcz na 
bagnety. Rozlewiska zostały sforsowane. 20 
marea Szczecin Dąbie - zdobyto. 

!Bojowym szlakiem.„! 

Spoglądamy ze wzgórza w kierunku r'O'Lle­
wisk odrzańskich. Tu 16 km za Szczecinem, 
25 lat temu. żołnierze radzieccy przy wspar­
ciu żołnierzy polskich przebiJall się do Szcze­
cina. Szczegółową relację z tamtych histo­
rycznych dni przedsta.Wia dziennikarzom, któ 
rzy zj ee hall się do Szczecina z całej Polski 
na sesje Klubu Publicystów i Sprawozdaw­
ców Wojskowych SDP. poświęconą 25 rocz­
nicy wyzwolenia Pomorza Zachodniego 
ptk E. Czerniawski z 12 Dywizji Zmechani­
zowanej bn. Armii Ludowej. 

Trzy kilometry da.lej na wschód od Chłe· 
bowa wzdłuż Odry znajdował się punkt do· 
wodzenia gen. B. Batowa, który często przy­
jeżdżając teraz do Szczecina odwiedza histo­
ryczne pola walk. 

biego Hodona. Zwycięstwo książąt polskich 
pod Cedynią nad niemieckimi feudałami" u­
trwaliło przynależność Pomorza Zachodniego 
do Polski I jego rozwój w ramach polskiej 
organizacji państwowej. 

I oto wieś Siekierki. Tu 16 kwietnia 1945 
roku żołnlen-e I DP im. Tadeusza Kośclus7~ 
kl, dowodzonej prłl&r. gen. bryg. W. Bewziu­
ka (I Armia WP), działając w ramach ope­
ra,cji berlińskiej, sforsowali Odrę, przełamali 
obronę nieprzyjacielską na jej zachodnim 
brzegu, po czym rozwlnęlt natarcie na Berlin. 

Znad Odry wleje zimny wiatr. Stoimy nad 
samym jej brzegiem i słuchamy opowieści 
pik. Edwarda Krawczyka z Wojskowej Aka­
demii Politycznej. Przedstawia on nam, z 
punktu widzenia wojskowego, szczegóły 11.ą­
tarcia w rejonie Siekierelc. 16 kwietnia o 
godzinie 5.45, po silnym przygotowaniu lot­
n!c=-a:rtyleryJskim, pierwszorzutowe bataliony 
rozpoczęły forsowanie Odry. Pod ogniem 
nieprzyjaciela. fale S'Zturmowe na przepra· 

Jedziemy dalej. Trasa na~zego dziennlkar- wach desantowych przebyły rzekę I po za-

Marcelego Domaradzkiego 
choty osiągnął Łabę. 

z ' dywiz Jl ple· 

Tyle fakty historyczne. A oto co mówi o 
walka.eh nad Odrą Jej uczestnik, wówczas 
ppor. Zdzisław Biernat. 

- Bylem wówczas dowódcą kompanłi ka­
rabinów maszynowych 3 pułku piechoty. 25 
lat temu Odra wyglądała tak jak dziś, tak 
samo szeroko rozlały jej wody Q'le tylko, 
że dni były cieplejsze aniżeli obecnie. Kiedy 
teraz wspominam walk' przy forsowaniu 
Odry I przyjeżdżam do Gozdowie, dreszc1: 
przechodzi mi po plecach. Nie tubie tych 
wspomnień I niechętnie do nich wracam. 
Wielu moich kolegów zginęło nad Odr~. 

W Gozdowlcach znajduje się Muzeum Sa­
pera i Pomnik Sapera. Oglądamy pamiątki 
zwycięskich walk 1 sforsowania Odry przez 
żoln!er..y I Armii Wojska Polskiego w kwleł­
nlu 1945 r. W piwnicy muzeum znajd-uje się 
punkt dowodzenia gen. Bordzllowsldego. 

I ostatni etap naszego rajdu. C7.elin na!I 
Odrą. Tu zostały Wbite pierwsze polskie stu-

JERZY KRP '3 !<0WSKJ 

Historyczne zdjęcie, przedstawiające moment 
wkopywania pierwszego słupa gr anicznPgo 

nad Odrą na i;achodnlej rubieży Polski. 
Foto: WAF - Arch1wum 
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Nasze 
pogotowie 
reporterskie 

Wizyta zagranicznych meblarzy 
Łup wartości 100 tys. zł-odzyskany 

Zanim skończono remanent nas chwalą ••• 
Dla wyi:ody naszych Czy­

telników „Dziennik" 
uruchomił nocne pogoto­
wie reporterskie. W gadzi­
nach od 19 do 21 z wyjąt­
kiem sobót i niedziel, ło­
dzianie mogą zgłaszać te­
lefonicznie poq nr 395-59 
wszelkie uwagi na temat 
zakłóceń w życiu miasta 
w późnych godzinach po­
po!Udniowych i wieczor-
11ych. Po godz. 21 na co-

. dzienny raJd po ulicach 
Łodzi wyrusza dyżurny re­
oorter ,,Dziennika". 

Dziecięca enklawa 
Widzewie na 

Zielone, czerwone, żółte klo­
cki układają się w długiego 
węża. Oczy dziecka kleją się 
do spama, a mimo to maly Ja­
rek Janus lk cierpliwie układa 
swoją budowlę. Obok przy ni­
skim stole jego mama, pracow 
n ica ZPB im. 1 Maja. Przy 
tym samym stole siedzą także 
Eleonora Gewiz - kierownicz­
ka przedszkola i Stefania Bo­
gus wychowawczyni "arka. 
Bawiący slę chłopiec jest ostat­
nim z 16-osobowej grupy dzle 
cl, opuszczającym przedszkole 
po tak zwanej popołudniowej 
zmianie. A mama Jarka i oble 
panie wychowawczynie zatrzy­
mały się na chwilę, na rozmo­
wę z nami. 

Przedszk•ole ZPB im. 1 Maja 
jest jednym z niewiel u tego tY 
pu w naszym m1escie. Pracuje 
ono na dwie zmiany. Uczęszcza 
ją tu dzieci osób przewazn:e 
samotnych. Dzieci te. gdy o­
piekun pracuje, nie mają z 
kim zostawać w domu. Ta:<ich 
przedszkoli w całym kraju jest 
około 50. Zrejonizowane są w 
okręgach o rozwiniętym prze­
myśle lekkim, zatrudniającym 
w większości kobiety . I choć 
władze oświatowe niechętnym 
okiem patrzą na powstawan:e 
tego typu placówek, to jednak 
życie ma swoje prawa. 

Przedszkole na Widzewie na 
dwóch zmianach wychowuje 96 
dzieci. Jak pisaliśmy na 
wstępie, 16 z n ich co trzeci ty 
dzieli uezęszcza na zajęcia po­
południowe. 

- Popołudniowa grupa na-
szych wychowanków otrzymuje 
u nas pełne wyżywienie. a 
wlęc obiad, podwieczorek l ko 
lację - mówi nam kierown1cz 
ka przedszkola - D zieci cho­
wają się zdrowo, w Jecie dużo 
przebywają na świeżym ;>owle­
trzu. Zresztą o pracy nasze­
go przedszkola najlepiej świad­
czy zadowolenie rodziców. 

Mama Jarka przytakuje. -
Dzieci nasze otoczone są praw 
dziwle serdeczną opieką, której 
nie moglibyśmy często zagwa­
rantować w domu, jak bowiem 
wiadomo, pomoc domowa. na­
wet ta .,na przychodne" każe 
sobie płacić min imum 400 zło­
tych. Kohnowi nie śnllo się, że 
w jego pałacyku wychowywać 
s ię będą dzieci robotników z 
jego fabryki. 

Dawniej pałacyk stal w par­
ku-ogrodz ie. Dziś otoczony jest 
wysokimi nowoczesnym! bloka 
ml. Ogród przedszkola stano 1'i 
zieloną enklawę wśród domów 
m ieszkalnych. Enklawę, która 
jest rezerwatem dzieci. 

P. s. ZPB Im. 1 Maja mogły­
by pomyśleć o oświetleniu tere 
nu. Mi<tkom przyjemnlej było­
by wieczorem odbierać swoje 
pociechy z przedszkola. 

- Opłaciłem podatek drogowy, 
uiściłem składki w PZU, samo­
chód mam sprawny, niestety, 
nie mogę z niego k·orzystać. 

Tak zaczął rozmowę z nami 
p. Józef F. z ul. Rozleglej 14. 
- O naszej ulicy wszyscy za­
pomnieli, o tym żeby przeje­
chać n ie ma mowy i dlatego 
nie mogę używać swego samo­
chodu. Przypomnijcie władzom 

o nas 
(kl) 

Ładne, estety,czne i funkcjo­
nalne meble są zawsze artyku­
łem pilnie poszukiwanym. Han 
del meblami, chociaż cora1: le­
p iej zorganizowany, dysponu­
jacy coraz większa ilością no­
woczesnych pawUonów nieźle 
zaopatrzonych, szuka wciąż jak 
najwła~e\wszych form obsługi 
klientów. Fakt, że na terenie 
Łodzi i województwa istnieje 
już 30 placówek meblowych, a 
lwia ich część mieści się w no 
wych pawilonach, mówi sam 
za siebie. 

Wczoraj w Łodzi przebywa­
ły zespoły zagranicznych fa­
chowców z dziedziny handlu 
meblami w tym Jugosław ii , 
Czechosłowacji. NRD. Węgier, 
Bułgar ii. Towarzyszyli im 
przedstawiciele dyrekcji Cen-
trali Handlu Meblami z War­
szawy. Goście zwiedzili: łódz­
ki „Domus". pawilon z mebla­
mi kuchennymi. istniejący I 
budu.iacy sie magazyn meblo­
wy na Żabieńcu oraz pawilon 
w Głownie. Przedstawic iele z 
zagra nicy Interesowali się or-

ganizacją handlową naszych 
placówek, oceniając ją bardzo 
wysoko. Wyrażono opinie, te 
polska organizacja jest najlep­
sza spośród wszystkich w kra­
jach naszego obozu. Na uzna­
nie zasłużyła także gospodarka 
inwestycyjna, dzięki której po 
wstaje coraz więcej magazy­
nów i pawilonów meblowych. 
Bardzo podobała się wszystkim 
nowa forma sprzedaży mebli 
kuchennych. W Warszawie ma 
niebawem powstać sklep na 
wzór łódzki. 

Wspólna konferencja służyła 
m. in. omówieniu wymiany 
mebli i ustaleniu form śc iślej­
szej współpracy. Węgry będą 
specjalizowały się w produkcji 
mebli miękkich, a także ogro­
dowych i campingowych. z Ju 
gosławii otrzymywać będziemy 
materace i komplety wypoczyn 
kowe oraz urządzenia kuchni, 
z Bułgarii - sypialnie. Z Nie­
miec przychodzić będą kom­
plety przeważnie kombinowa­
ne, a z Rumunii komplety sto­
łowe i kombinowane. Specjali-

Wvcieezki ,.lux-torpedą" 

Na Targi Poznańskie 
pod znakiem zapytania 

Organizowane przez „DŁ" 
„Orbis" w ubiegłym roku wy 
cieczki do Poznania na Mię­
dzynarodowe Targi oraz do 
Katowic Chorzowa wygod-
ną „lux-torpedą" cieszyły się 
ogromnym p0wodzeniem. W 
tym roku „Orbis" otrzymuje tę 
jednostkę PKP na okres Od 
27.4 do 11.6. Tego okresu doty­
czy projekt, aby zorganizować 
rozmaite imprezy turystyczne 
dla 3 tvs. osób z zakładów pra 
cy i sŻkół. O terminach i kie 
runkach wyjazdu poinformuje 
rnv jeszcze naszych Czytelni­
ków. 

Dziś chcemy zwrócić uwagi: 
na bardzo niekorzystny dla 
Łodzi fakt, iż „Orbis" ma trud 
ności z otrzymanjem „lux-tor­
pedy" na okres Międzynarodo­
wych Targów w Poznaniu. Łódz 
kie środowisko techniczne 
bardzo zainteresowane targami 
wyraziło chęć wzięcia udziału 
w wycieczkach specjalistycz­
nych na tę międzynarodową im 
prezę. Kolejowe połączenie Ło 
dzi z Poznaniem jest bardzo nie 
kor:r,ystne i trudno byłoby or­
ganizować wyjazdy pociągami 
normalnego kursowania. Dla 
przykładu pociag odchodzący o 
godz. 10.02 z Łodzi przvbywa 
do Poznania o godz. 15.10, a 
odchodz'ICY o godz. 15.57 przy-
jeżdża do Poznani„ o godz. I 
21.25. Łódzki .,Orbis" usilnie sta 
ra się o otrzymanie wygodnej 
jednostki, która umożliwiłaby 

przewiezienie na trurgl dużej 
liczby zainteresowanych inżynie 
rów i techników. Miejmy na­
dzieję, że starania te uwieńcza 
ne będą sukcesem. 

(kas) 

2eby działał 

lelewizor ••• 
Klopotami telewidzów, o ktO 

rych pisaliśmy w naszej gaze­
cie pt. „Gdy telewizor zepsuje. 
się nie w porę", zajął się Wy 
dział Przemyslu Prezydium RN 
m. Lodzi. K ierownictwo tegoz 
wydziału wystosowało p ismo 
do przewodniczącego Komisji 
Branżowo-Usługowej przy TerP 
nowym Przedsiębiorstwie Wio­
dącym ZURiT w Lodzi z proś 
bą o przea[}a\l-,owanle w ra­
mach porozumienia terenowo­
branżowego możliwości przej~­
cla zakładów usługowych bran 
ży radiowo-telewizyjnej z pra­
cy Jednozmianowej na prace 
półtora lub dwuzmianowa. 

Mamy nadzieję. że adresat 
weźmie pod rozwagę pr<>pozy­
cję I już wk<rótce o każdej po 
rze dnia będzie można napra­
wić telewizor lub radio. Wszys 
cy łodzianie - właściciele tf'­
lewizorów będą za to bardzo 
wdzięcz.ni. (e. o.\ 

Szkolnv konkurs czyteln,czv 

Polska Ludowa i .iej osiągnięcia 
Wczoraj w Pałacu Młodzieży 

uroczyście zakończono szkolny 
konkurs czvtelniczy pn. „Polska 
Ludowa i jej osiągnięcia w 
25-leciu". Brało w nim udział 

około 3 tys. uczniów z łódz. 

kich szkól średnich. Obowiązy 

wało wszechstronne przygoto­
wanie (pisemne I ustne) wybra 
nego tematu dotyczącego życia 

gospodarczego, nauki lub kultu 
ry naszej ojczyzny. 

Konkurs trwał od wrzesn1a 
ub. roku. Po oobytych w dru­
giej połowie marca br. elimina 
cjach finałowych wyr6'iniono 
następujące szkoły: I, Jl, IV, 
VIII, XVIII, XXI ; XXVI Licea 
ogólnokształcące oraz Techni­
kum Przemysłu Spożywczego, 

Technikum Łączności nr 2 i 
Technikum Geodezyjne. Po­
nadto naJlepsi uczniowie otrzy 
mali nagrody i wvróżnienia w 
postaci bonów książlrnwycłt. 

Konkurs podsumował i wrę­
czvł nagrody kurator Okręgu 
Szkolnego m. Łodzi - Henryk 
Grenda. Obok KOS współorga­
nizatorami byli Okręgowy Ośro 
dek Metodyczny, ZŁ ZMS I 
Komenda Chorągwi Łódzkiej 
ZHP. 

W części artystycznej wystą­
piły zespoły Pałacu Młodzieży 
im. J. Tuwima. 

(Hosz) 

WAZNB TELEFONY 

Informacja telefoniczna 
Strat PotaEna 
Pogotowie Ratnnkowe 
Posoiowte MO 01. coo-oe. 

TEATRY 

os 
• 09 
500-0łl 

WIELKI - godz. 17.30 „iK.rólew 
nll śnieżka" 

POWSZECHNY 
,.Henry k V" 

godz. 19.15 

NOWY - godz. 19.15 „Dziś do 
ciebie przyjść n ie mogę" 

MAf,A SALA - godz. 2-0 „BU 
ski niez.najomy" 

JARACZA - godz. 15 ,.Pan Jo 
w ialski" , godz. 19 „Ballada o 
tamtych dniach" 

JARACZA (W ~all Teatru Roz.. 
ma;to~c'l n1eczvnny 

TEATR 7.15 - godz. Hl.15 „Ja­
dzi.a wdov.ra" 

OPERETKA - g<>d.?.. 19 .• Pler­
wlosnkł" 

ARLEKIN - godz. 17.30 „Przy­
gody warszawskiego m isia" 

PINOKIO - godz. 10 „Klonowi 
bracia'• 

iąo dxień nie0ie 
MUZEA 

HISTORD Wl.OKJENNICTWA 
(Piotrkowska 282) god?.. 10-17 

SZTl'KI rWieckowslUego 38) -
godz. 11-19 

ARCHEOLOGICZNB ł ln'NO­
GRA FfCZNF fPl Woln~~Cl 14) 
czynne od godz. 11-17 

HISTORII RUCHU REWOLUCYJ 
NEGO - nieczynne 

+ „Wybrane pr-0blemy polity 
ki NRF w 25 lat po wojnie" - pre 
lekcja red. r.acz. „Prawa i Ży­
cia", dr Kazimierza Kąkola, o 
godz. 18.30 w Klubie Nauczy. 
clelsklm (Piotrkowska 1371139). + „Warunkowe przedtermino 
we zwolnienie z odbywania kary 
pozbawienia wolności w nowym 
kodeksie karnym" - prelekcja 
doc. dr Mikołaja Leonieni, o 
godz. 18 w ŁDK (Traugutta 18). + Spotkanie z Janem MaTci­
nem Szancerem, z cyklu: .,Wy­
bitni artyści w 25-leciu PRL", 
o godz. 18 w Klubie MPiK 
„Ruch" (Narutowicz~ 8110). In­
terlokutor - Igor Sikiryckl. + ,.Rozwój portretu w malar 
stwie polskim" - odczyt mgr 
Reginy M arqua rcft, 0 godz. 18 
w Klubie LK (Piotrkowska 135). 

+ „Analiza wypadkowości na 
PKP i środki zaradcze" - na. 
rada zorgar:izowana przez Sek­
cję Kolejową SITKom w Ło­
dzi, o godz. 10.30 w Domu Tech­
nika (Pl. Komuny Paryskiej 
5). 
+ Prześwietlenia małoobraz­

kowe mieszkańców Widzewa z 
ul:cy Fabrycznej od nr 7 do 
nr 21. 

+ W związku z robotami sie­
ciowymi na ul. Zgierskiej (od 
Północnej do Lim.:nowskiego), 
nocami od 9 do 11 bm., w 
gooz. 23.56 - 3.40 tramwaje 
„102" kursować będą w obydwu 
kierunkach trasą: z Chojen 
przez: Kil:nskiego, Północną, 
Ogrodową, Zachod\nią, Zgierską 
- na Julianów. 

4 DZIENNIK - ŁÓDZKI nr 83 (6746ł 

KATEDRY EWOLUCJO'.'lłZMU 
UL rPark Sienk.iewtcza) czyn 
ne od godz. 10-11. 

l.ODZKIE ZOO 

ezyu~ od godz 9--16 (kasa 
czynna do 15.30). 

lt IN A 

BALTYK - „B~twa o 'l.n~ę" 
od lat 14 (ang .) l!odz. 9.30. 
, ? ''\ 15 l? 4;; 2iJ 30 

LUTNIA - .,Jak roZ'!)ętalem TI 
we>jnę światową" cz. l!I i III 

ści z NRD opracują jak naj­
krótszą .• trasę" mebli z fabry­
ki do klienta oraz wzorcawy 
układ organizacji sieci hurto­
we.1 I detalicznej. Polska eks­
portować będzie przede wszyst 
kim pojedyncze meble m iekkie. 

spra,vcy włamania 
trafili za kraiki 

(Kas.) 

Plenum 
ZL LK 

Wczorajsze plenum ZŁ Ligi 
Kobiet poświęcone było omó­
wieniu zadań dla aktywu 
wszystkich środowisk kobie-
cych naszego miasta na rok 
bieżący. W obradach prowadzo­
nych przez przewodniczącą ZŁ 

J. Suską-Janakowską wzięli u­
dział: kier. Wydz. Organizacyj­
nego KŁ PZPR S. Nowak l 
sekretarz ZG LK W. Jackow­
ska. 

Szeroko omówiono zadania 
Ośrodka Gospodarstwa Domo­
wego. W ciągu bież. roku w 
zakładach pracy, szkołach, ko­
łach terenowych zorganizuje 
się 1500 pokazów z zakresu ra­
cjonalnego żywienia, układa· 
nia budżetów domowych i przy 
rządzania napojów bezalkoho· 
lewych. Poza tym odbędzie się 
100 rozmaitych kursów. W Ło­
dzi odbędzie się seminarium 
dla instruktorek Łodzi i wo­
jewództwa na temat urządzenia 
nowoczesnego mieszkan ia. Od 
13-16 kwietnia w Łodzi prze­
prowadzi się szkolenie instruk­
torek z ośrodków .,Praktyczna 
Pani" z całej Polski. 

W związku z odejściem do 
pracy w aparacie partyjnym 
Danuty Koper, plenum wyra­
ziło zgodę na zwolnienie jej z 
funkcji sekretarza ZŁ LK, po­
wołując na to stanowisko Ma­
nę Warmuzi ilską. 

(Kas.) 

29 marca br. Komenda Dziel 
nlcowa MO Łódż-Widzew za­
wiadomiona została o włamaniu 
do sklepu dziewiarsko-skórza­
nego PSS na ul. Przybyszew­
skiego 84. Wstępne oględZi.ny 
m:ejsca przestępstwa wskazywa 
ły na to, że dokonała go gru 
pa włamywaczy, w nocy z 28 
na 29 marca. Do magazynu i 
sk1epu dostali się przez pi wn•i­
ce, " stojące na przeszkodz~e 
zamki rozbijali łoma mi. Ustalo 
no wstępnie. że straty są zna. 
czne i wynoszą powyżej 100 
tys. zł. 

Zaczęto ir:•tensywne poszuki­
wania sprawców przestępstwa. 
Ponieważ noe zostawili nigdzie 
siadów linii papilarnych (działa 
li w rękawiczkach) ustalenie 
iCh nie było proste. Dzięki jed 
nak ofiarnej pracy funkcjona­
r iuszy milicji, członków ORMO 
1 pomocy społeczeństwa, zanim 
w sklepie skoilczono remanent, 
4 kwietni.a br włamywacze zo 
stali zatrzymani. Członkami tej 
bardzo aktywr.ej I nLebezpiecz­
nej grupy przestępczej byli: Wł. 
Kolanowski, I. 27 (Nawrot 93), 
R. Piesiak, 1. 22 (Fabryczna 21), 
M Kowalska, I. 21 (Częstochow 
sk

0

a 6), J. Piekielny, 1. 22 (Skier 
niewicka 8) i Wł. Hołasek, 1. 
23 (Ozorkowska 16). 
Włamanie do sklepu na ul. 

Przybyszewskiego było wczies­
nlej dokładnie obmyślane. Łup 
wynieśli w walizkach, też skra 
dzianych z tego sklepu. Naj. 
pierw dotarli z nim na Dwo­
rzec Kaliski, a następnie uda­
jąc podróżnych, wsiedli do tak 
sówki i pojechali do meliny Erl 
cha Hugo Schwancfera na ul. 
Wrześr:<ieńską 138. Był to kolega 
Kolanowskiego poznany w wię­
zieniu. Plan wywiezienia łupu 
i sprzedania go poza Łodzią 
nie udał się. Skradzione przed­
mioty, zapakowane w 12 wa. 

Ciemne strony „Balatonu" 

Piwo nadal 
.Jaki.e danie wybrać?... Ile ono kosztuje?... Od tych 

pytań postawionych zwykle samym sobie rozpoczyna­
my przygotowania do posiłku w barach szybkiej obsłu-
11·1. Pierwsze zastrzeżenie: ozy na.prawdę szybkiej - je­
śli ozynna. jest tylko jedna. kasa!!! 

„Balaton". Po prawej stronie 
wejścia od Al. Kościuszki na 
ścianie znajduje się dut.a tabl\­
ca: SZEF KUCHNI POLECA 
W DNIU DZISIEJSZYM. WiE'­
le razy przecież kierownictwo 
,,Balatonu" zapewniało za na­
szym pośrednictwem konsu­
mentów, że tablica z wykazem 
potraw będzie oświetlona, co­
dziennie na boeżąco aktualizo­
wana i... zawierająca ceny po­
siłków. Gdzie więc można zna 
leźć aktualny jadłosp is? Jest, 
poniżej na kartce .• odbitej" na 
maszynie, i to pod dziwnym 
tytułem - „Potraw produko­
wany w dniu 8. 4 . 70 r." ... (?!!). 

Drugie wejście do ,.Balatonu" 
- od strony ul. A. Struga. Tu 
,.królują" piwosze, ci stali by­
walcy oraz początkujący - na 

wet młodzi eż szkolna 2! tarcza­
mi łódzkich techników na rę­
kawach! Dlaczego jeszcze te­
raz, m imo że minę!& godz. 13, 
sprzedają tu i piją piw()? Za 
plecami pani szybko i spraw­
nie obsługującej amatorów du­
żego jasnego, znajduje się na­
pis: .• uwaga, w godzinach 13-
17 obowiązuje zakaz sprzedaży 
plwa. W pozostałych godzinach 
piwo sprzedaje s:ę wyłącznie 
do zakupionych posiłków". Pod 
spodem napisu ma~;Y dopi_sek 
- 11 uwaga, bony uO na plWO 
wydaje kasa". 

Dla kogo przeznaczony Jest 
napis, Jeśli I tak nikt n ie prze 
strzega tej zasady? Z sytuacji, 
w której kierownictwo ,.Bala­
tonu" uczy jeszcze w dodatku 
nieposzanowania przepisów, za-

eo~ GDZIE? J<IEDVt 
od lat 14 (!Pol.) godz. 1a. 13, 
16, 19 

POLONIA - „szaleniec ! fV 
labora~orium" od lat Ił (k.) 
godz. 10. 12.15, 14.30. 17, 19.30 

WISLĄ - „Jak rozpętalem II 
wojnę światową" C7.. t od lat 
u (pol.l godz. 10. 12. 14. 16. 
18, 20.15 

W"LOKNIARZ - nieczynne 
WOLNOSC ~Jak rozpęta.Iem 

U wojnę światową" cz. 1 od 
lat 14 (poł.) god?.. 10, 12. 14, 
16. 18. 20 

ZACHĘTA - „Jak rozpętalem 
Il wojnę światową" od lat 14 
(poi.) cz. II i m, gOdz. 10. 
13, 16, 19 

STYLOWY ,,Wspomnlema" 
od lat 16 (kub.) g . 15.45. 18 
„szepcące ściany" od lat 16 
(ang.) god-,. 20.15 

STUDIO ,.Miłość blondynki" 
od la.\ 16 (czech.) godz. 17.15· 
19.30 

ADRIA - Pożegnanie z tyw­
łem: „Juana Gallo" od lat 18 
(meks.) godz. 10, 12.30, 15. 
17.30, 2JO 

TATRY - ,.Kolumna Traja!'la" 
od lat 14 (rum.) godz. 10, a 
(seanse zamknięte) . Bajki ( Z<> 
staw) godz. 14, 15, 16. Kinn 
polskich fUmów: .. Nawy" od 
lat 14 godz. 17, 19 

GDYNIA - „Chłopcy z Placu 
Broni" od lat 11 (węg.) godz. 
10, 12.30, 15, „Nie wspominać 
o przyczyinie śmierci" od lat 
18 (jug.) godz. 17.30, 19.30 

l.DK - .,Paragon. gola" od lat 
11 (poi.) g. 15. „Doktor Glas" 
od la1 18 (duński) god?.. 17.30. 
19.45 

CZAJKA - „Sposób ną kobie­
ty od lat K (ang.) godz. 
17. 19 

DKM - „Gwiazdy Egeru" cz. I 
! n od lat 14 ("węg.) 2odz 
16, 19 

ENERGETYK - nArsen Lupl.n 
contra Airsen Lupin" od lat 
14 cir.) godz. 17, 19.1~ 

HALKA - „Bitwa o Algier" 
od lat 16 (włos.) godz. 15.30, 
17.45, 20 

1 MAJA - ,,W pełnym słońcu" 
od lat 18 (fr.-wł.) godz. 15.30, 
17.45. 20 

ŁĄCZNOSC - „Zakochana wie­
dźma" od lat 18 (wł.) e. 18 

MLODA GWARDIA - „Winne­
tou I król natty" od Ult 14 
(jug.-NRF) g. 10, 12.15,; 14.30, 
17. 19.30 

MUZA „Miłosne przygody 
Moll Flanders" od lat 16 
(ang.) godz. 15, 17.30, 20 

OKA - „Różowa pantera" od 
lat 18 (ang.) godz. 15.30. 17.45. 
20 

POLESIE - „Starsza pani bez 
god.ności" od lat 16 (franc.) 
godz. 17. 19 

POPULARNE - „Morderca na 
zawołanie" od lat 16 (NRD! 
godz 17, 19.15 

PRZEDWIOSNIE „Zdobyez" 
od lat 18 (:llranc.) Cod?.. 15.30, 
17.45. 20 

POKOJ ,,Damsk.1 gang" od 
lat 16 (ang.) godz. 15.30. 11.45. 
20 

PIONIER - ,.Ostatni watażka" 
od lat 14 (bułg.) godz. 16. 
,.Cztery damy i as" od lat 18 
(Crane.) godz. 18, 2'0 

REKORD - .,Brylantowa ręka" 
od lat 14 lradz.) gotl7. 10, 
12.30. ..Polowanie na muchy" 
od łat 18 (poi.> ii. 15. 17 .30 20 

ROMA - .,Wielki wąż Ch!n­
gachgook" od lat 11 (NRD) 
godz. 10, 12, 14, 16, 18, 20 

SOJUSZ - „ T opkapi" od lat 
16 (USA) godz. 17, 19.15 

SWI"I . K ochać" od at 18 
!szwedzki) godz. IO, 12. 14. 
16 18. ?O 

STOKI .. D i"·on adm tra la'" 
od lat li (ang.) god?.. lG, !7.ł5, 

1izkach, zostały zakwestionO'Wa 
ne w melinie przez milicję I 
oddane właścicielowi - PSS 
Oddział Widzew. W czasie do­
chodzenia ustalono, że w podo 
bny sposób sprawcy ci włama­
li s:ę do teg0 samego sklepu w 
styczniu br. 

Dyrekcja PSS Ba1uty złożYła 
podziękowania w id.zewsk:iej K-0. 
mendzie MO za zwrócer:-le zna­
cznej ilości mienia z ostatrulego 
I poprzednich włamań, m. in. 
tl'o Spółdzielczego Domu Handlo 
wego. 

(eo) 

NTU 303·04 
od owiada 

• 
KTO JEST PRACODAWCĄ? 

B. P.: Do 1 stycznia br. o­
trzymywałam dodatek mieszka­
niowy. Potem mi go wstrzyma 
no, motywując to tym, że w br. 
dodatek ustawowo został znie­
siony. A mnie się zdawało, :!:e 
o cofnięciu dodatku decyduje 
podwyżka poborów. 

RED.: r słusznie. Pod Jednym 
wszakże warunkiem, jeśli jest 
Pani zatrudnlona w zak.ladzle 
uspołecznionym. Zatrudnleru w 
zakładach prywatnych oraz 
przedstawiciele wolnych zawo­
dów od 1 stycznia br. już u­
prawnień d-0 dodatku nie posla 
dają. Bliższe dane na temat 
dodatku znajdzie Pan!i w MP 
nr 43 z 1965 roku. 

kazów ! nakazów, są dwa wY'.1-
ścia: albo zamienić cały ten 
lokal w jedną wielka pijalnię 
piwa. bo i tak konsumentom, 
którzy chcieliby coś zjeść, tru­
dno przecisnąć się przez zwarty 
tłum piwoszów, z których więk 
sześć swym wyglądem (a nie­
rzadko i stanem) nie budzi za­
ufania. Jest też wyjście drugie. 
o które w imieniu licznych 
rzesz „zwykłych" bywalców 
„Balatonu" na próżno jak do­
tad zabiegamy: trzeba natych­
miast zlikwidować stoisko z pi­
wem w tym barze (a także w 
Innych - „Kęsie'', •. Rarytasie" 
ltd.), poczekać do nastepn~o 
remontu i rzeczywiście włączyć 
sprzedaż piwa w ciąl( !(astrono­
miczny, aby nie można ,;o by­
ło nabyć przed zakup•eqiem po 
sitku . lecz tylko jako dodatek 
do niego. 

Rozumiemy doskonale, że pi­
wo .Jest artykułem „łatwym" i 
intratnym dla gastronomii. AIP 
jest napojem alkoholowym, 
Może więc dość by już było 
rozpijania. w imię pomnażan ia 
obrotów?! 

Jakby dla spotęgowania .• PIW 
nej reklamy", wczoraj J>O 
godz. 13, z drugiej strony lady, 
Jakiś pracownik ,.Balatonu", 
na oczach wszystkich pop'1at 
piwko. (zbk) 

,,Morderstwo w ponled?:\alek" 
od la.t 16 (.niem.) godz. 18.Ci 

DYŻURY APTEK 

Piotrkowska 193, Jaracza 92. 
Rzgowska 51, R. Luksemburg 3. 
Nlciarniana 15, Gdańska !!.l, La 
nowa 1291131 

DYŻURY SZPITALI 

I Klinika Pol. - Gin. AM, at. 
Curie-Skłodowskiej 15 - ~ore 
z dzielnicy Górna. 

O Klinika Pol.-Gln. A.M, al. 
Sterlinga 13 - chore z dZ1elnicy 
Sródm leścle z rejonowych po­
radni „K" ul. Nowotki SO 1 
Kooc1ńskiego !2. 

Klinika W AM, al. Ilf. Fornal­
skiej 37 - chore z dzielnic Po­
lesie t Sródmieścle z rej. po­
radni „K". ul. • Plot.:"kowska 107 
I Piotrkowska 269. 

Szpital Im. n. Wolf, aL La­
glewnicka 34136 - chore z dzieł 
nicy Batuty. 

Szpital im. IL .Jordana, at. 
Przyrodnicza 719 chore z 
dz .eln' cv Widzew. 

Chirurgia południe - Szpital 
im. Jonschera (Milionowa 14) 

Chirurgia północ Szpital 
im. Jonschera (Milionowa 14) 

Laryngologia Szpital un. 
Barllck'P?.'> !Koocińsk•ee::> !2) 

Okulistyka - Szpital im. Jon 
schera (l\Iilionowa 14) 

Chirurgia I laryngologia dzie­
cięca - Szpital im. Konopni­
ckiej (Sporna 36150) 

Chtru rgla szczękowo-twarzowa 

- Szpital Im. Barllcklege (Kop 
cińsklego 22) 

Toksykoloi;:!a - tnstytut lllle­
dycyny Pracy (Teresy I\ 

NOCNA PC>!:AOC LEKARSltA 

Nocna pomoc lekarska Stacji 
Pogotowia ltatunkowego przy 
ul. Sienkiewicza 137. tel. 566-66 

z druero 19. I. 197-0 r. Stacia 
Pogotowia Ratunkowego ~ostała 
przenie.~lona z ul. Leczniczej 6 
do własnej s'eda.ib:y l)l'Z1 w. 
S lenk1ewioeza 13.7. 



Z PTf.K 
• 1 ••• ,,Szmacianka'' róże 

• Zagraniczne 
wycieczki 

•Wyprawy 
specjalistyczne 

• Rajd „klubów 
pancernych" 

„Przembud" • nie wykonał zobowiązań 

Sniec jeszcze nie stopniał, ani kwietniowy wiatr I stoli­
ce nie osuszyły błota. Nie przeraziło to naszej dzieciarni. 
Spragniona powietrza ł ruchu już biega po podwórkach, 
parkach i ulicach. Tak skończyła się zimowa cisza. Jut 
słychać nawoływania. krzyki i piski: - daj, podaj, kiwaj 
go, gola mu! Rozgrywają się pierwsze w tym roku podwór­
kowe mecze. Matki ręce załamuja na widok ubłoconych 
butów i ubrań. Chłopaki już dłużej czekać nie moi:ą. Gra­
ją gdzie popadnie, chociaż. jak sami stwierdzają fachowo, 
„warunki" do grania są rzec.zywiście okropne. 

Widząc tych pierwszych „piłkarzy" wiedzieliśmy, te 
wkrótce zaci;na nadchodzić do redakcji listy od mieszkań·· 
ców osiedli, skarżących się, że tyle pracy włożyli przy gra­
cowaniu alejek i sadzeniu kwiatów, a te wstrętne chłopaczy­
ska nic przez cały dzień nie robią tylko za piłka biegają. 

Dla każdego coś miłego -
tak można by krótko scha­
rakteryzować tegoroczne pro 
pozycje turystyczno-wypo­
czynkowe Oddziału Łódzkie 

go PTTK. Mimo zimy co 
niedzielę odbywają się wy­
.cieczki zarówno piesze jak 
'i kolarskie, a w każdej bie 
rze udział kilkadziesiąt o­
sób. Również podczas całego 
sezonu zimowego instrukto 
rzy PTTK pełnili dyżury w 
Smardzewie, który stał się 
miejscem spotkań wszyst­
kich wielbicieli białego sza 
leństwa w naszym mieście„ 

Obecnie PTTK przygotowuje 
się intensywnie do sezonu 
wiosenno-letniego. 

Budowlaneeo „bimbania" ciąe dalszy Nie omyliliśmy się. Właśnie wczorajsza poczta przynio­
sła takie listy. M. in. zaniepokojony Czytelnik z ulicy Sre­
brzyńskiej skreślił te oto słowa: „Redakcjo, bardzo cię pro­
szę, podaj do gazety. że między naszymi blokami chłopaki 
już kopią piłkę . My sadzimy drzewka i kwiatki, a dzieci 
grając w piłkę wszystko nam niszczą. W ubiegłym roku aż 
pięcioro rodzicaw oddaliśmy do komisji pojednawczej . Co 
robić, jak ratować nasz społeczny czyn?". 

Osobom hołdującym tzw. 
turystyce kwalifikowanej 
proponuje się w sumie 500 
rozmaitych imprez. Są wśród 
nich m. in.: rajd w Górach 
świętokrzyskich „Łysogóry 
wiosna 1970", Il ogólnopolski 
rajd kolarski „Łysogóry 
1970", spływy kajakowe Pro 
sną i Rawką, rajd szlakiem 
Konopnickiej, rajd nocny, 
rajd kofarski „Zegnaj szko­
ło", młodzieżowy rajd po 
Łodzi pod hasłem „Poznaj 
swoje miasto" i wiele in­
nych. 

PTTK nastawia się w 
tym roku bardzo poważnie 
na obsługę wycieczek świą­
tecznych i wypoczynkowych 
lia zlecenie zakładów pracy 
i instytucji. Usługi dotyczą: 
zapewnienia trall'Sportu, noc 
legów typu campingowego. 
opieki przewodników tury­
stycznych, organizacji wystę 
pów artystycznych itp. Ce­
lem tej działalności jest wal 
ka z tzw. „dzikim~" wyciec7 
kami. Chodzi o to aby ka7 
dej wyprawie za miasto n.a 
dać sens turystyczny. 

Bardzo ciekawą propozycją 
zarówno dla młodzieży jak ; 
dorosłych jest organizowanie 
obozów turystycznych. Projek 
tuje się m. in. urządzen:P 
dwóch obozów turystyki ko­
larskiej w Szwajcarii Kaszub 
sklej, obozu mlłośników przy­
rody w Białowieży, obozu 0 
charakterze folklorystycznym 

Na początku stycznia br. nie 
szczędziliśmy stów ostrej kry­
tyki pod adresem „Przembu­
du" w związk'U z niesolidną, 
pa.rtacką robotą zaprezentowa­
ną przez to przedsiębiorstwo 
na budowie nowego biurowca 
Wojewódzkiej Hurtowru Tek­
stylnej przy ul. Brukowej 6. 
W kilka dnl później spe<:jalna 
komhsja, w której skład wcho 
dzill m. in. przedstaWiciele wy 
konawcy, potwlerdzila na miej 
scu istnienie braków, niedoró­
bek l pairtactwa, znajdując tak 
że dalsze jego przykla.c!y, a 
wykonawca uroczyście zobowią 
zał się doprowadzić wszystko 
do porządku w terminie do 31 
styci.nia br. Otrzymaliśmy tak­
że obszerne wyjaśnienie, us·tne 
i pisemne dyrekcji przedsię­
biorstwa, w którym, niestety 
niewiele byto szczerego przy­
znania slę do winy ... 

I oto ostatnio, z datą 2 kWiet 
nla, otrzymaliśmy kopię pisma 
WHT, podpisanego przez dyr. 
Zenona Kowalczyka, skierowa­
nego do LPBP „Przembud". 
Ze względu na charakter spra 
wy, treść pisma przytaczamy z 
niewielkimi skrótami: 

;,Ponieważ do dnia dzisiejsze 
go szereg prac omaWianych l 
wymienionych w kolejnych no 
tatkach służbowych nie zostało 
wykonanych, jesteśmy poważ­
nie za.niepokojeni, czy kole) ny u­
stalony na dzień IO.IV. br. (li??) 
termin zostanie dotrzyma.ny -
szczególnie dotyczy to przeło­
żenia płytek PCW we wzor­
cowniach, poprawienia ismleją 
cych parapetów lastrico z o­
tw<>rami, prac malarskich. prae 
porządkowych, a także podlą 
czenia ka.nału TOPL do stu­
dzienki odwadniającej( ... ) oraz 
innych usterek wynikających z 
przedmiotowych notatek. 

Wprawdzie niektóre prace zo 
stały rozpoczęte, niemniej j ed 
nak, co stwierdzono w obe<:no 
ści klerawnika budowy, ob. Jana 
Idczaka, wymagają one ponow 
n ego wykona.nia (I!!), gdyż np. 
malowanie drzwi stalowych w 
biurowcu zostało wykonane w 
sposób całkowicie nie do przy 
jęcia. 

Potwierdza się fakt, te gene 
ralny wykonawca nie jest rze­
czowo l poważnie ustosunkowa 
ny do defi.nitywnego zakończe­
nia robót w bazie magazyno-

Myląca reklama 
Po wlelu miesiącach bezsku­

tecznych poszukiwań ob. W. w. 
udało się znaleźć w „Domu­
sie" fotel o jakim marzył. Lecz, 
że szczęśliwe przypadki rzad­
ko chodzą w parze, tego dnia 
n ie mlal akurat przy sobie od 
powiedniej kwoty pieniędzy. 
Wtem wzrok jego padł na Wiei 
kl ba·rwny nap!.s głoszący, że 
w „Domusie„ za zakupione me 
ble można płacić przelewem z 
ksląże<:zki PKO. 

Ucieszony tą nieoczekiwaną 
ofertą, dzierżąc w ręku ksią­
że<:zkę pobiegl do pani obsłu­
gującej stoisko. Odesłala go na 
i11ne piętro do kierawnika, bo 
tam się ,.iprzelewa 11

• Kierownik 

w Opoczyńskiem, oraz mółośni 
ków kajakarstwa na Mazq­
rach. Podobne obozy organi­
zowane b<:dą także poza gra­
nicam\ kraju, na Węgrzech \ 
w Bułgarii. Obecnie opracowu 
je się programy zaJ<:ć dla 
tych obozów. w każdym z 
nich je!(o realizacją zajmą się 
przewodnicy turystyk! kwali­
fikowanej. 

Wszystkim zakładom pracy 
PTTK proponuje organizowa­
nie wycieczek specjalistycz­
nych na dowolnych trasach 
do wybranych krajów demo­
kracji ludowej. Wystarczy 
zgłosić wycieczkę na 2,5 mie-

po k·rótkiej rozmoWie telefo­
nicznej skierował klienta po­
wtórnie do pant z fotelem. 

Tym razem pani nie kwestio 
nowała już możliwości dokona­
nia odpisów z książeczki PKO 
na Jej piętrze, ale wysokość 
zakupu. Według niej, pow1nien 
on wynosić co najmniej 2 tys 
zl, gdyż Inaczej odpisu doko­
nać nie można. 
Być może Istotnie, nie moż 

na. W takim razie dlaczego nie 
w ie o tym kierownik i nie wy 
jaśnia tego wywieszony na czo 
!owym m iejscu napis zach<:ca­
jący do dokonywania zakupów 
poprzez odpisy z k.siąże<:zek 
PKO? (h) 

siąca przedtem dla mm1mum 
3ł osób. Już załatwiono kilka 
takich imprez. Podobne wy­
cieczki proponuje się także 
szkołom, przy czvm koszty 
kalkulowane są możliwie jak 
najniżej. Propozycje te doty­
czą także zakładów i szkół z 
terenu województwa łódzkie 
go. 
Łódzki Oddział PTTK zaj­

muje się już tradycyjnie w 
tym roku w dniach 28. V -
7. VI. organizacją Łódzkiego 
Tygodnia Turystycznego. W 
kwietniu natomiast zorganizo 

wany zostanie rajd „klubów 
pancernych". (Kas) 

~~"'­
~ KsiQżki czekaia na W as ~ 
~ W bogatej i bardzo wielostronnej twór- trakcyjności „Podróżom do trzech czasów". ~ 
~ czości Jarosława Iwaszkiewicza nowelistyka A oto jak tłumaczą tytuł książki jej ~ 
~ zajmuje wybitne, może nawet czołowe miej- współautorowie: „Podróże nasze przel:Jiegały ~ 
~ sce, jako najcenniejsza część jego pisarskie- nie tylko po czasie teraźniejszym i po ,cza- ~ 
~ go dorobku. Nierzadko można spotkać się sach filologicznych ( ... ) ale i po krainie przy ~ 
~ z opinią, że nawet w powieścia.ch Iwaszkie- szłości, której kształt rrietrudno odczytać z ~ 
~ plastycznej mapy rozkopów i placów bu<:W- ~ 
~ o p o w i a d a n i a wy oraz grafiku planisty". / ~ 
~ Nie tak dawno mi~em okazję pisać na ~ 
~ wicza najwiqkszą wartość artystyczną mają tym miejscu o bardzo udanym de]jiuc!e ~ 
~ !:m~:~:en~~~e~!~;~z::a~~~~~. jak gdyby ~:!;!k~;:s~a~d;~~:~r;!i~~sk;e!~g~~ą~~;: ~ 
~ Jest więc rzeczą zrozumiałą, że co kilka lat ~ 
~ ukazują się nowe . - mniejsze lub wiqksze p o d r o- z· e ~ 
~ - zbiory i wybory opowiadań autora „Sła ~ 
~ wy i chwały", cieszące się niezmiennie bar- ~ 
~ dzo szeroką poczytnością. Ostatnio właśnie rackich, nazywała się „Listy z Rabarbaru", ~ 
~ „Czytelnik" wydał 3-tomowe „Opowiadania a jej treścią była ciekawie i śmiało opisa- ~ 
~ zebrane"*), obejmujące z górą 50 pozycji _ na dzisiejsza rze.-:zywistość wsi polskiej (na ~ 
~ niemal całkowity plon nowelistyki Iwasz- Białosto.-:czyźnie), jej przemiany i osiągn!ię- ~ 
~ kiewlcza z ostatnich lat czterdziestu. Ta nie cia, kłopoty i konflikty. Zachqcony sul{ce- ~ 
~ zwykle obfita pisarska rewia pozwala prze sem Redliński wydał ostatnio drugą z kolei ~ 
~ śledzić rozwój i dojrzewanie osobowości twór książkę pod zabawnym tytułem: „Ja w ner ~ 
~ czej Jarosława Iwaszkiewicza w biegu mi- wowej sprawie" ***). Tematyka - również ~ 
~ niorrych dzieS'ic:cioleci i ustalić jego zaszczyt wiejska, a przede wszystkim problem migra ~ 
~ kneu. miejsce w !Heraturze polskiej naszego wie -:ji młodvieży wiejskiej do miast i skutki ~ 
~ tych masowych „dezercji"; forma książki - ~ 
~ + reportażowo-beletrystyczna. Dla osiągnięcia ~ 
~ efektu narracyjnego autor - może nawet. ~ 
~ Książka „Podróże do trzech czasów" „) zbyt usilnie -poszukuje nietypowych boha- ~ 
~ jest zbiorem relacji ośmiu pisarzy łódzkich ~ 
~ z podróży do różnyo;:h republik i okolic R e p 0 r ta z· e ~ 
~ Związku Radzieckiego. Nie są to, oczyW'iś_ ~ 
~ cie, zdawkowe, „protokolarne" reportaże, lecz ~ 
~ raczej szkice o tematyce podróżniczej, nie. terów i niezwy.-:zajnych sytuacji. Pozostaje ~ 
~ pozbawione w wiqkszości przypadków po- on jedrrak w grankach autentyzmu i zna- ~ 
~ ważniejszych ambicji literackich. Różne by nych sobie dobrze terenowych realiów, o ~ 
~ ły trasy wędrówek autorów tych szkiców, których potrafi zawsze pisać żywo i cie_ ~ 
~ różne były kh zainteresowan~a. sposoby pa kawie. ~ 
~ trzenia, odczuwania, wnioskowania, bowiem B. D. ~ 
~ wiadomo: „Quot capites - tot mentes" („ilP. ~ 
~ głów - tyle umysłów" tłumacząc dosłow- *) Wyd. „Czytelnik", t. li - III, łącznie str. ~ 
~ nie). I ta różnorodność percepcji rzeczy o- 2769, cena zł 120.- ~ ~ ••) Wydawnictwo Łódzkie, sllr. 264, cena zł 20.- ~ 
~ glądanych dodaje właśnie barwności i a- •••) Wyd. „Iskry", str. 220, cena zł 10.- ~ 

»~~~~~"'~ ~ ;:. 

wej, a tylko odlpowlada na ko 
lejne nasze interwencje w spo 
sów uwłaczający dobremu Jmie 
nlu pracawn>ka b11dowlanE"­
go( ... ). 

Pismem nlnleJszym zobowią­
zujemy t.PBP „Przembud" do 
natychmiastowego przystąpienia 
do wszystkich wymienionych I 
uzgodnionych na podstawie od 
powiec1nlch dokumentów, prac 

Wszystko się zgadza. Osiedle na Srebrzyńskie.l jest rze­
czywiście ładnie utrzymane i ukwiecone. Tu i ówdzie mię­
dzy blokami sa ławeczki i piaskownicę. Jest też boisko. 
Ale okupują je starsi chłopcy bardziej zaawansowani 1>ił­
karsko. Bez pardonu wyrzucają z placu młodszych. 

w prze<:iwnym wypadku 
sprawę powyższą, jako złośll­
we uchylanie się od nałożo­
nych i przyjętych obowiązków 
skierujemy do prokuratury". 

Słusznie! Sl'Jkoda tylko, tt" 
obserwując w ciągu miesięcy 
budowlane „bimbanie'', WHT 
nie p06tąpiła tak od razu ... 

Rozumiemy dorosłych, którzy z taką pieczołowitością 
dbają o swoje miejsce zamieszkania i odpoczynku. Rozu­
miemy też nastolatków, dla których ruch i bieganina na 
świeżym powietrzu są po prostu niezbędne. Im już nie wy­
starczą piaskownica I deska imitująca huśtawkę. Czyżby 
starsi o tym zapomnieli? Czy nie można połączyć urody 
osiedla z żywotnymi potrzebami jego m!odS'Zych mieszkań-
ców? G. B. 

J. Potęga 
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Od dnia 15 kwietnia 19 7 O r. 
ZASADNICZE SZKOŁY BUDOWLANE 

DLA PRACUJĄCYCH 
ŁÓDZKIEGO ZJEDNOCZENIA 

BUDOWNICTWA w ŁODZI 
NR 1 - UL. PRZĘDZALNIANA 66 
NR 2 - UL. SIEMIRADZKIEGO 4/8 
przyjmują zapisy uczniów 

na następujące kierunki: 
a) BUDOWLANE (2-letnie) 

+ BETONIARZ ZBROJARZ 
+ DEKARZ BLACHARZ 
+ POSADZKARZ 
+ MURARZ TYNKARZ 
• MALARZ-SZTUKATOR 

(dziewczęta i chłopcy) 
+ CIESLA 
+ MONTER KONSTRUKCJI 

ŻELBETOWYCH 
+ MONTER WEWNĘTRZNYCH 

INSTALACJI BUDOWLANYCH 
+ MONTER INSTALACJI 

WENTYLACYJNO - KLIMATY­
ZACYJNYCH 

b) MECHANICZNE (3-letnie) 
+ MECHANIK MASZYN 

BUDOWLANYCH 
+ MONTER RUROCIĄGOW 

PRZEMYSŁOWYCH 
+ ELEKTROMONTER 
+STOLARZ 

Warunkiem przyjęcia jest: + posiadanie świadectwa ukończenia 
szkoły podstawowej 

+ na kier. budowlane ukończone 16 lat 
+ na kier. mechaniczne ukończone 15 

lat. 
Uczniowie w pierwszym roku nauki 

otrzymują wynagrodzenie: + na kierunkach budowlanych 420 zł 
miesięcznie 

+ na kierunkach mechanicznych 120 zł 
miesięcznie 

Po ukończeniu szkoły absolwenci mogą 
kontynuować naukę w technikum 

budowlanym dla pracujących. 
Dla uczniów zamiejscowych zapewnio­
ne są miejsca w internacie. Zapisy 
przyjmują sekretariaty szkół codzien-

nie w godz· 8-15. 
ZSB nr 1 - ul. Przędzaląiana 66 -

następujące kierunki: betoniarz, 
zbrojarz, dekarz blacharz, po­
sadzkarz, malarz-sztukator, mon­
ter rurociągów przemysłowych. 

ZSB nr 2 - ul. Siemiradzkiego 4/8 -
następujące kierunki: murarz 
tynkarz, cieśla, monter konstruk­
cji żelbetowych, monter wew­
nętrznych Instalacji budowlanych, 
monter instalacji wentylacyjno­
klimatyzacyjnych, elektromonter, 
mechanik maszyn budowlanych, 
stolarz. 

INŻYNIERA ELEKTROAKUSTYKA-ELEKTRONI• 
KA·SŁABOPRĄDOWCA. ELEKTRYKOW po za­
sadniczej szkole zawodowej, STOLARZY po ZSZ 
lub z dokumentami czeladniczymi, zatrudni z 
terenu m. Łodzi Wytwórnia Filmów Oświatowych 
Łódż, Kilińskiego 210. Zgłoszenia przyjmuje dział 
osobowy w godz. 10-13. 2228-K 

RADCĘ prawnego na pełnym etacie - zatrudnią 
natychmiast z terenu m. Łodzi Łódzkie Zakłady 
Mechanizacji Budownictwa „ZREMB" - Łódź ul. 
Kilińskiego 81. Zgłoszenia przyjmuje sekcja kadr 
w godz. 7-15, tel. 243-73. 2066-k 

INŻYNIERA MECHANIKA na stanowisko starsze 
go konstruktora do Zakładowego Biura Konstruk 
cyjnego, przyjmą natychmiast z terenu m. Łodzi 
Zakłady Przemysłu Wełnianego im. Gwardii Lu­
dowej w Łodzi, ul. Wróblewskiego 19. Zgłoszenia 
przyjmuje dział spraw osobowych i szkolenia w 
godz. 8-14. 2195-k 

OGŁOSZENIA DROBNE 
Dr ZIOMKOWSKI - we POKOJ z używalnościl! 
neryczne, skórne 16-19, kuchni i w.c., II piętro, 
Piotrkowska &.I, prócz śródmieście, zamienię na 
sobót 85038 g „M-2" lub „M-1", może 
SPOLDZIELNIA Lekarzy być spółdzielcze. Naj­
Specjalistów „Zdrowie" chętniej Osiedla Teofi­
Al. Kościuszki 67 leczy lów lub Wielkopol.ska. 
i operuje żylaki kończyn Oferty „850:łt" Praśa. 
do1nych, wykonuje za- Piotrkowska 96 
biegi ginekologiczne, le- MATEMATYKA, fi k 
czy. w zakresie chorób r mgr Niepokojczyck! z~ f 
kobiecych i zaburzeń hor 533_20 84804e · 
monalnych (<tarczyca, za g 
burzenia wzrostu 1 roz- STUDENT VI rok" PZ. 
woju płciowego, otyłość, I udziela tanio korepety­
nieplodność u kobiet I cjJ z matematyki, fizy­
mężczyzn) . Przeprowadza ki. Tel . 575-52. Różyc kl 
badania hlstopatologlczne MGR udziela korepety­
~ cytologiczne. Bliższe cji z przedmiotów huma 
mformacje tel. 6&4-87 nistycznych zakres 
PLAC 1.000-1.500 m kw. szkoły średniej. Kościu 
wezmę w dzierżawę, naj szk.i 118, m. 42, telefon 
chętniej Julianów. Dzwo 675-75, Koraslewicz 
nić 434-88 85095 g 
FOKSTERIERY szorstko­
wlose, szczenięta, rodo­
wodowe sprzedam. Wi­
dzew, Stylonowa 7, blok 
3 m. 5, od 17 
OWCZARKA niemieckie­
go 5-mieslęcznego sprze 
dam. Zaipaśnicza 60, od 
godz. 16 85520 g 
FORTEPIAN firmy Ma­
lecki okazyjnie sprze­
dam. Wiadomość telefon 
51>9-01 85070 g 
SZAFĘ (złota brzoza), sto 
Uki, k>rzesła, k.redens ku 
chenny, inne sprzedam. 
Piot·rkoW'Ska 2'15 m. 7, 
IV p., front, godz. 18-21 
PSZCZOl..Y sprzedam. -
Berndt, l..ódź, msztyń­
ska 14 85047 g 
KANAPĘ sty<J.ową (Zimm 
Jer), stół - orzech, kre 
dens, piec stałopalny 
(Grud'Ziądz) i kuchenkę 
gazową niemiecką sprze 
dam. Lódź, Sienlclewicza 
.147 m. 4. godz. 17-19 
„RENAULT 10"' stan 
bardzo dobry sprzedam. 
.Tel. 332-11 godz. 7-10 
,.FIATA 600" sprzedam. 
Wólczańska 253 m. 9, 
_godz. 17-19 ~5042 g 
POKOJU w okolicy Ru 
dy. przy kulturalnej ro-
dzinie poszukuje samot-

POMOC do 4-letnlego 
dziecka na wyjazd na !et 
~isko - może być ren­
cistka potrzebna. t.ódż, 
Lanowa 99 m. 4'7, godz. 
17-19 85524 g 

W DNW 23 ma.rea, praw 
dopodobnle w okolicy u­
lic Orzesz;koweJ, Przy­
rodniczej zgubiono ks!ąż 
kę w języku a.rabskim 
oprawicmą w twardą; 
czerwoną okładkę. Zwrot 
za wynagrodzeniem, s. 
Orege, Lódź, Orzeszko­
wej 19 85103 g 
FRYZJERKA Danka z 
ul. Piotrkowskiej 9 i ma 
nicurzystka Lila z Za­
chodniej 27a zapraszają 
Szanawne KHentkl do 
firmy . ;,Bogdan" ul. Roo 
sevel ta 7, tel. 628-19 

NOWO otwarta pralnia 
chemiczna - farbiarnia 
przyjmuje do odśwJeża­
nla i farbowanta płaszcze 
ortal!onowe. zamszowe 
kożuszki oraz wszelkieg; 
rodzaju garderobę. za 
wykona,nie usług - gwa 
rancfa. ZamenbO'fa 30 
Soch a 84865 g 
TELEWIZORY naprawia 
Zakład Uslu•g. Kulejow­
ski, Główna 33 

----------------------- na. Tel. 438-54 953!0 g 
NAJWIĘKSZY wybór o­
fert - dyskrecja, pry­
watne Biuro Matrymonlal 
ne .. Syrenka" Warszawa 
Etektoralna 11. Informa­
cje 10 zł znaozkam1 

PRZETARG 

Spółdzielnia Pracy „INGOS" Warszawa, Al. Ujaz 
dowskie 41 ogłasza przetarg nieograniczony na 
dostawę w roku 1970 płytek z folii do produkcji 
kosmetyczek: I. płytki z folii kolorowe, pełna 
gama kolorów o wym. 60x40 cm szt. IO.OOO. 
2. płytki z folii barwione w pełnej gamle kolo­
rów, pokryte wzorami o wym. 60x40 szt. 30.000. 
W przetargu mogą brać udział przedsiębiorstwa 
państwowe, spółdzielcze i prywatne. Oferty w 
zalakowanych kopertach należy składać na adres 
spółdzielni do dnia 25. IV. 1970 r. Komisyjne 
otwarcie ofert nastąpi w dniu 21. IV. 1970 r. o 
godz. 10. Spółdzielnia zastrzega sobie prawo wy­
boru oferenta lub unieważnienia przetargu bez 
podania przyczyn. Informacj i udziela Dział Tech­
niczny spółdzielni, tel. 28-35-70. 

PRACOWNICY POSZUKIWANI 

MGR INŻ. MECHANIKA lub WŁOKIENNIKA ze 
specjalnością maszyn włókienniczych oraz MGR 
INŻ. AKUSTYKA do prac naukowo-badawczych 
nad zmniejszeniem głośności pracy maszyn, za­
trudni z terenu m. Łodzi Centralne Laborato­
rium Przemysłu Bawełnianego Łódź, ul. Piotr­
kow~ka 276 (wejście od ul. Milionowej 2). Zgło­
szenia )"U'Zyjmuje dział zatrudnienia i sz\i:olenia 
kadr.. %306-K 

LEKARZ poszukuje po­
koju nie umeblowanego 
możliwie z telefonem' 
najchętniej Sródmleśc i e'. 
Bałuty. Oferty „85112" 
Prasa„ Piotrkowska 96 
l\UESZKANIA w śró<l­
mieściu na rok lub dwa 
poszukuję. Oferty .,&5098" 
Prasa. P iotrkowska 96 
Ml..ODE bezdzietne mał­
żeństwo uczące się I 
pracujące poszukuje po­
koju sublakatorskiei?o 
na 2 lata. Tel. 269-57. 
godz. 16~18 85084 g 
POKOJ z kuchnią i po­
kó.1 samodzielny z wyg 0 
<!ami (bez c.o.), 68 m 
kw. zamienię na ;,M-3" 
'W blokach do rr piętra, 
najchętniej na Dą·bro­
w ie. Oferty ,.85052" Pra 
sa. Pl<>tl"kowska 98 
KAWALER poszuk.uJe po 
koju sublokatorskiego, 
naichętniei z niekrępują 
cym wejściem. Oferty 
„A!i046" Pra11a, Piotrkow 
ska 96 

~eeee 

zapobiegają 

niepożądanej ciąży 
do nabycia we 

wszystkich aptekach, 
drogeriach 

kioskach „Ruch". 
Cena zł 7, 

na receptę zł !.10. 

~~ 
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SEKCJA 
ekonomiki rolnictwa 
przy PTE 

" 
Dl" - swoim Czytelnikom, 

ŁOS łodzianom R.ADIO • I. TV 
z inicjatywy KW PZPR I 

PTE powołana została w Łodzi 

• Ponad 80 tysięcy biletów rozpro­
wadziły już biura przedsprzedaży 

do życia sekcja ekonomiki rol- l. 
nictwa. Inauguracyjne zebranie 
odbyło się onegdaj. Prezesem 
sekcji został doc. dr J. Waw­
rzyńczyk z Uniwersytetu Łódz 
kiego; sekretarzem - mgr inż. 

Diana Towler i Bernard Ford 
wystqpiq w „Holiday on lee" 

T. Gwizdała. 
Wykład nt. kierunków inten 

syfikacji rolnictwa wygłos:! 
prof. dr J. Okuniewski. Odpo­
w:adal on ta·kże na pytania zgło 
szone przez uczestników obrad 
sekcji. 

W inauguracyjnym zebraniu 
uczestniczyli: sekretarz KW 
PZPR H. Tomczak, z-ca przew. 
WRN W. Pawlak, przewodni­
czący Rady Naukowej przy 
Prez. WRN T. Olszewski, pre-1 
zes Za·rz. Oddz. Wojewódzkie­
go PTE dr Z. Grzelak ora,z kie 
rown'.k Wydz. Rolnego KW I 
PZPR W, Bobrowski. 

(O) 

Jak się dowiadujemy w pro­
gramie międzynarodowej rewii 
na lodzie, która wystąpi u nas 
w dniach od 24 kwietnia do 3 
maja br. - biorą udział wie­
lokrotni mistrzowie świata (w 
1966, 1967, 1968 i 1969 r .) Diana 
Towler i Bernard Ford (na 
zdjęciu). Mistrzowska para za­
prezentuje najwyż:;zą klasę jaz­
dy figurowej na lodzie. Ponad­
to zobaczymy 80 najlepszych 
!y:Owiarek i łyżwiarzy świata w 
spektaklu pełnym światła, bar­
wy. wdzięku i humoru. 
Już ponad 80 tys. biletów roz­

prowadziły łódzkie biura przed­
sprzedaży na przedstawienia 
,,Holiday on Ice". Z liczby 

Ciekawe! - Pneczytaj! I 

LENIN "POBIŁ''„. BIBLIĘ ny 112 razy, Engels 94, 7JaŚ M~o . 
tse-tung tylko 37 razy. I 

Według informacji UNESCO; 
Lenin „pokonał'.„ biblię w dzie BRZYDKIE DZIELNICE„. I 
dzinie przekładów. Twórca 
ZSRR był najliczniej tłumacza Wielkie poruszenie w NRF 
nym autorem w 1968 r. - 225 wywołały rewelacje opublik~wa 
wersji, w tym 131 w różnych ne na lamach kolońskiego 
językach Związku Radziecl<ie- „Dziennika Bezdomnych", pis-
go. Biblia znalazła się na dru ma poświęconego problemom 
gim miejscu ze 187 przekłada- społecznym. Dziennik ujawnia, 
mi. Do najliczniej tłumaczonych że w metropolii nadreńskiej 19 
autorów należą: Szekspir tys. ludzi jest pozbawionych 
135 przekładów, Simenon - 134, dachu nad głową. 50 proc. dzie 
Verne - 133. Gorki ze 123 prze ci tych nędzarzy uczęszcza do 
kładami znajduje się na 6 miej szkół dla upośledzonych, 
scu. W dziedzinie literatury po 
litycznej Marks był tłumaczo-

Grecka 
policja 
torturuje 

w I • I 

w1ęzn1ow 

WIĘCEJ RYZU„. 

Począwszy od 5 kwiemia pnY 
działy ryżu na Kubie wzrosty 
do 6 funtów na osobę miesięcz 
nie. Dotychczas 0 rzydzialy te 
wynosiły 4 funty, a w prowin­
cji Oriente - 5. Jeszcze rok te 
mu Kubańczycy otrzymywali 
tylko po 3 funty mies·ięeznie. 
Dwukrotne zwiększenie przydzia 
łu ryżu jest możliwe dzięki po 
myślnym óbecnie jego zbiorom. 
Jłyż stanowi na Kubie podsia­
w,owy anykuł spożywczy. 

ZMIERZCH KINA„.'? 

Telewizfa zdecydowanie wy­
piera kinematografię niemal 
we wszystkich krajach zacllod 
nich. Zjawisko to występuje 
szczególnie ostro w krajach 
skandynawskich, w Ąnglii i w 
Niemieckiej Republice Federal­
nej, W Monachium, gdzie ~o 
niedawna było 138 kin, zamkn1ę 
to z powodu braku frell:wencji 
85 lokali kin<>Wych, zamieniając 
je na kawiarnie, sklepy samo-

1 obsługowe lub nocne kabal'ety. 

zg!os·zeń oraz ilości zakupio­
nych biletów mogliśmy się 
zorientować, że najbardziej 
pr.zezorni są widzowie z innych 
województw. Łodzianie w dal­
szym ciągu zwlekają z na by-· 
ciem kart wstępu. Tymczasem 
do ich dyspozyc)l pozostało już 
zaledwie 2'0 proc. mieJsc i to 
na niektóre tylko przedstawie­
nia. Osobiście radzimy się po­
śpieszyć - jeszcze za kilka dni 
może się okazać, że goszczący 
rewię w sw.oim mieście łodzia-

nie będą ją mogli oglądać Jedy 
nie na„. afiszach i fotos~ch. 

„DŁ" i ŁOS przygotowały dla 
widzów niespodziankę w 
czasie spektakli los<>Wane będą 

1 
na kupony ~,Dziennika" (pierw 
szy zamieścimy w dniu 19 bm.) 
cenne nagrO<ly. M. in. będą to: 
ł radioodbiorniki tranzystoro­
we, z komplety nakryć stolo: 
wych, 2 odkurzacze, ł zegarki 
na rękę i 2 torby podróżne. 

Pozostałe jeszcze bilety mot- j 
na nabyWać w następuJą.cvr.b r 
plac6wkacb: I 

PDP ,,Orbi!!" Uidt, P'loU-, 
kowska 65 (tel. 235-15) 

SBT „Turysta" Lódż, Piotr­
kowska 5 (tel. 358-32, ~2-99) 

OST „Gromada'', L6dź, Piotr 
kowska n (tel. 255-93. :;21-63) I 

LOTIW, L6dt. Plotrkow~ka 
IOła (tel. 359-15, ZC9-30) 

PTT-K oddział L6dt, Piotr­
kowska "41 (łel. 230-64, 277-łl) 
oraz W.'!nystkle. biura podr6tv 
ORT PTT-K. 

CZWARTEK, 9 KWIETNIA 

PROGRAM I 

8.00 Wiad. 8.05 Publicystyka 
międzynarodowa. 8.10 Mozaika 
muzyc„na. 8.44 Bezpieczenstwo 
na jeu1ni zależy od nas sa­
mych. 9.00 Dla kl. III-IV „To 
właśnie Klementynka" - slucl~. 
9.2'0 Wią·zanka melodii. 9.30 Fe­
lieton muzyczny J. Waldorffa. 
10.00 Wiad. 10.05 f,Sza>re ręka­
wicZki" - fragm. pow. 10.25 
Muzyka poważna. 10.50 Leka,rz 
przy,pomina. 11.00 Dla kl. VII 
„Pod niespokojnym mebem 
Wietnamu" - gawęda. 11.2:5 (L) 
Koncert ork. LRPR. 11.SO Radio 
wa Poradnia Rodzinna. 11.1>7 Sy 
gnał czasu 1 hejnał. 12.05 Z 
kraju i ze świata. 12.25 Koncert 
z polonezem. 12.45 Rolm.iczy kWa 
drrans. 13.00 z życia Zw. Ra;_ 
dzieckiego. 13.20 Na swojską nu 
tę 13.40 Więcej, lepiej, taniej. 
a:oo Wiersze E. Wachowial<a. 
14.10 Recital wokalny Z. Skwa 
ry - bas. 14.30 Z estrad l scen 
operowych naszych sąsla<iów. 
15.00 Wia<i. 15.05 Godziina dla 
dziewcząt i chłopców. 16.00 
Wi·ad. 16.05 Muzyka poważna. 
16.30 Popołudnie z młodością. 
18.50 M'1zyka 1 aktualności. 19.15 
z księgMskiej lady. 19.30 Prze­
boje młodzieżowe dawne ;. no­
we. 20.00 Dziennik. ' 20.2:5 Tane­
czne melodie z „mocnym ude­
rzeniem". 20. 47 Kroni·ka sporto­
wa. 21.00 z cyklu: „Karab1n i 
plu.g". 21.30 Kontrontacje. Zl.50 
Muzyka 22.00 S'Piewa chór. 
22.20 Po raz pierwszy na ante­
nie. 23.00 Dziennik. 23.10 Prze­
glądy i poglądy. 23.20 z nowych 
nag.rań polskich zespołów j•az­
zowych. 23.3<> Rewia piosenek. 
24.00 Wiad. 

PRiOGRAM n 
8.30 Wlad. 8.35 z CY'klu: ;,I.u­

dzie, wśród których żyjemy". 
9.00 Poranny koncert solistów. 
9.30 Wiad. 9.35 Plrzeg!ąd czaso­
pism region. 9.45 Koncert roz-
rywkowy. 10.25 „Objazd" 
:tragm. pow. 1-0.50 Panorama 
sł~rmych ork'iesbr. 11.57 Sygnał 
czasu l hej111ał. 12.05 Z kraju 
i ze świa.ta. 12.25 IV Sonata 
e-moll na skrzy;pce solo. 12.45 

Dziś w Lodzi zachmurzenie 
umłark-owa.ne, okresami duże, 
w godzinach popołudniowych 
możliwy opad deszczu. Tem­
perat'U'ra mi"1imalna około ~ 
stopni, maksymalna okolo 15 
stopni C. Wiatry slabe, pó'źniej 
umiarkowane, z kierunków po 
łucln'iowych. 
Słońce dziś zajd'Xl.e o godzi­

nie 18.28, a jutro wzej<izie o 
4.58. 

Imlentny obchodzą MarJ.a 

Przed specjalnym trybunał~ 
wojskowym w Atenach trwa od 
dwóch tygodni proces 34 więt­
niów politycznych należących 
do orgainizacji „Obr-0r1a Dę_mo­
kratyczna", których oskarżono 
o „dążenie do ustanowienia w 
Grecji reżimu komunistyczne­
go". W poniedziałek zeznawali 
przed trybunałem dwaj oskarże 
ni profesorowie uniwersytetu. 
Obaj stwierdzili, że podczas 
śledztwa przez wiele miesięcy 
by1i poddawani tor!Ju.rom przez 
policjantów i agentów słuwy 
bezpieczeństwa. 

Zamówienia zbiorowe c!ta 
zakładów pracy pnyjmuje \ 
DzlaJ Imprez Hall SportOWl',t, ' 
Uidf, DL. Worcella 21 (tel. I 
689-23). ff.) 

~~~~~~~~~~ 

Marceli. (z) 

. eRlE STANltV Gł\RDNt:~. „ . 
111115r---KRZYK JASKOtKI 

- Nie mówiię tak, i nie mówię nde 
wyjaśn.ił w dialekcie Ok!lahomy. 
ChcieLibyśc.ie kupić? 

- Szukamy pl'zyczepy mieszkal!Ilej, 
słyszeliśmy, że jest do sprzedall1ia. 

- Jakiego rodzaju przyczepy? 

- Ze wszystkimi wygodami, tak nam 
mówtlono. 

- Wypisz, wymaluj, jak moja. 

Drake wmieszał się do roo:mowy. 

- Czy to n'ie pan rozmawiał z kie­
rownikiem campingu na Silver-Strand 
i opowtladał, że chce pa.n sprzedać przy­
czepę? 

- NJe, to nie ja. Faktycznie nie bar­
dzo mi zależy na sprzedaży. Ale gdyby 
pan koniecznie choiał ją kupić, byłbym 
skloony posłyszeć pańskie propozycje. 

- Szukamy ściśle określ<Xnej przycze­
py, która miała być do sprzedania -
ośw;i.adczył Mason. - Czy to czasem nie 
tamta zielona? Może pan coś wie na ten 
temaJt? 

- Nie. Wuem tylko, że przyjechała 

wczoraj wJeczorem. 

- Aha, nie rozmawiał pan jes:llCze z 
ludźmi, do których ona należy? 

- Nawet ich nie wi.d-zdałem. Przm. ca­
ły dzień nie wysadzali nosa. 

- To chyba jednak tamta - powiie-
dział Mason. Słuchaj Paul, chodź-
my zobaczyć. 

Kiwnęli głową mal.emu mężczyźnii.e i 
podeszli do z.ielonej przyczepy z koloo:o­
wym aluminJowym dachem. 

- Powolutku, Pa<Ul rzekł ME\S<J(l, 
kiedy zbliżyli s.ię na odległość dtwlllllastU 

ilum. P.. W4socki · 

do pięłmast.tt kroków. - Czy ty już kie­
dyś uiywaleś le<k.iej przyozepy mieszkal­
nej? 

- Nie. Dlaczego? 
- Waga przyczepy m!I postoju ma tę 

właściwość, że sprężyny osiadają. Dlate­
go więkSzość tych przyczep jest wypo­
sażona w jedno co najmniej koło po­
mocn·icze, które przy parkowanju opusz­
cza się d\a odc.iążenia sprężyn. Ta wła­
śruie musi pas.jadać takie koło pomooni­
eze, jak wiemy, wniosk'lljąc ze śladóow 
w dębowym lasku. 

- Ale ja tu nle widzę me takliego -
mruknął Drake. 

- Właśruie. Brak taiciie specjalnego 
wiadra pod · zlewem. I co najbardiz.!ej 
podpada - tam obok przyczepy sterczy 
na metr wysoki słup z wtyczką do czer­
panfa prądu. Tymczasem kabel SZ111ura 
nie jest włączony. 

- Perry, jaik.i chcesz wydągnąć z te­
go wniosek? 

Mason wzruszył ramionami. Następnre 
podszedł i głośno zaipukał d<> drz.wii przy­
czepy mieszkaLnej. Kiedy nie było od­
powJedzi, spróbował nacisnąć klamkę. 

Drzwi ustąpiły. Słabe światło zmierz­
chu wystarczyło, by we wnętrzu wago­
nu rozpoznać postać, leżącą bez ruchu 
na podłodze. Nie bylo też żadalyoh wąt­
pliwości co do nieregułarnie uit.worzonej, 
wJelkiej, ciemnej plamy koło postaci. 

Mason wszedł do przyczepy i uwaz11ue 
przyglądał się zwłokom, przy C1:ym sta­
ra<nnie unikał, by nie zbliżyć się zanad­
to do zakTzeplej na podfodze plamy 
krwi. Następnie schy!U się, ujął kow­
bojskie buty na wysokich obcasach, które 

mtiał nnebOS<!:Czyk na nogach i poruszył 

parę razy ootroilnie na obie strony. 

- Słuchaj, Paul, zdaje się, że on już 
od dość daW1lla nie żyje - powiedział. -
Skostnienie pośmiertne jest już dość da­
leko zaawansowane. 

- Perry, wychodź stamtąd błagał 
Drake. - Zachowajmy wszelkie środki 
ostrożności i zgłośmy to na poH~ji. 

- Jesz.cze chwileczkę - IlM"UCzał Ma­
son. - Coś tu widzę. 
Postąpił trochę na.przód i w tym mo­

mencie na jego twarzy poja,W\ila się niłe­

WJiel.ka plamka świaJtła, 

- Co to tak,iego? - zaip~ał Tuake. 

Mason Zorobiil: jeszcze krok naprzód, ai 
plamka światła zaili=y.p!lćllła się na jego 
prawym okru. 

- To - oświadczył - d-z.iuil'a w ścia­
nie przyczepy, dokładinie naprzeciw o­
świetlonego oktlla przyczepy z Okla·ho­
my, :z:a którym ta tęga kobieta gotuje 
kolację. DziU!ra może pochodzić od strza­
ht. 

- Swlebnie, Perry. Ale wyłaź stamtąd 
i zawiadamiamy policję. 

- Jui idę. Ale chciałbym się przynaj­
mniej coś przewiedzieć o przyczepie z 
Oklahomy. 

- Perry, daj się przekonać. Do tel 
pary nie pobrudziliśmy sobie rąk w tej 
spra!W'ie. Pozostańmy nadail w porządku. 

Mason wyszedł z przyczepy i zamknął 
za sobą drzwi. Potem staTainnie wytad 
chusteczką klamkę. 

- To się nazywa usuwarrie dowodów 
- jęknął Drake. - N a pewno pod twoi-
mi odciskami palców były jeszcze 1Jn111.e. 

- Skąd wi.€5z? 

-:- Należał.o się tego spodzie-w~. 

- Udowodnić tego nie możesz - po-
wiedtział Mason. Morderca rówm.ież 
według wszelkiego prawdoplOdobieństwa 

wyita.rł kl&mkę, 

(l~ (Oałszy ciąg nastąpi) 

(.t.) „ Wni-ooel< z zesz.lorocznej 
na,uki". 13.-00 (L) Muzy.ka Cll)e­
ret1<owa. 13.30 (L) Hadiorek.la­
m.a, 13 •. 4-0 ,,Ka.pitanowie na pia 
Sl<U" - fragm. książkli. 14.00 
Wiad. 14.05 1"iuzyika a.la wszyst­
ki.Ch. 14.45 .błękitna szta~eia. 
15.00 Popohuln..towy koncert mu 
zy.Ki francuskiej, 16.00 Wiaei. 
16.05 Znajomi z anteny. 16.45 

F1odor S-załtapi.n. ScenadlłSlll -
Mairia Kaczmarska. Reż. - An 
na Minkiewicz. Zl.i>O Wszecboni­
ca TV z cyklu: „Sztuka licze 
nia" odc. X: „Płace - pre­
mie". 22.2il Dzienni•k. 22.33 P.ro 
gram na jutro. 22.40 Politech.ni 
ka TV: Fizyika (powt.) 23.15 
Politechnika TV: Fizy.ka (pow.t.). 

(L) AJ<,tualności lodzkie. 17.00 ••••••••••••••• 
(L) Utwory sk,rzy.pcowe gra z. 
l'los~. 17.15 (L) Grają czeskie 
ork. rozrywkowe. 17.4-0 (L) „O­
powieść o grzecmym panu". 
18.00 (.L) P<rzed koncetitem w 
FilhaNnDlllii. 18.lO (L) Rad1ore­
klama. 18.20 WidJnokrąg. 19.00 
Echa dnia. 19.15 Lekcja jęz. 
ros. 19„:n Książki, k,tóre na was 
czekaJą. 20.()1 Gawędy z dziejów 
muzyki. 20.26 „Syberyjska san­
na" - fragm. poematu. 20.46 
l\IJ.elodie taneczne. 21.10 Cnwila 
poezji. 21.15 M. Rimski-Korsa­
kow ,.,Snleżynka" . 2!2.00 Z k!ra 
j'1 i ze świata. 2.2..27 Wiad. s,poą_ 
2.2.30 Taneczny non-stop. 23.15 
Horyzonty muzyk'i. 2\l.i>O WJ.ad. 

PROGRAM m 

1'1.00 Program wieczoru. 17.05 
Gdzie jest przebój? 17.:W „Je­
dy;ne wyjście" - odc. ROW. 
17.40 Aiktualności polskiego big­
beatu. 18.00 Ek„presem przez 
śwlM. 18.05 Nasza Pol.ska r_epor 
terska. 18.35 Lrnprowizacje na 
glosy i .Lnstrurnelllty. 19.00 o. 
Budrewicz - „Równoleżnik ze 
ro". 19.15 Przeboje ze „złotych" 
płyt. 19.35 Pod szafi.rową igłą. 
20.00 Coś w tym jest. 20.15 z 
prywatnej płytoteki. 20.3.5 Wy­
rok - rep. 20.50 Poezja i pio­
senka. 21.10 „Poluszik,o pole" „. 
2'1.15 TyH~o po hisZI>ańsku. 
21.30 Konie, koni.ki, konisie... -

Dr ANNIE NOWICKIEJ z 
powodu śmierci 

wy.razy głębokiego współczu­
cia składają: 

KOLEŻANKI i KOLEDZY 
z ODDZ. GINEKOLOGICZ­

NO-POŁOŻNICZEGO 
SZPITALA MSW 

w ŁODZI 

W dniu 6. IV. 1970 r. zmarł 
po ciężkich cierpieniach, prze 
żywszy lat 65 najdroższy Oj­
ciec, Brat i Dzia<lek 

$. t P. 

Stanisław 

MARCINIAK 
Pogrzeb odbędzie się dnia 

9. IV. br. o godz. 16 z ka­
plicy cmentarza św. Anny na 
Zarzewie o czym zawiada­
miają 

SYNOWIE. CORKI, 
ZIĘCIOWIE i POZOSTAŁA 

RODZINA 

rep. 21.50 G. Puccini „Madame 11••••••••••••••4 
Butterfly". 22.00 Fakty dnia. 
22.08 Gwiaooa siedmiu wieczo­
rów - J·acques Brel. 22.15 „Czer 
wone i czarne" Stendhala. 22.45 
Kwadrans dla sentymentalnych. 
23.00 Swoje ulubione wiersze 
recy.tuje Jan Matyjaszkiewicz. 
23.05 Dziela i twórcy - Robert 
Schumann. 23.50 Na dobranoc 
gra zespół ,.,No T-0 Co". 

TELEWIZJA 

8.15 Maternaty·ka w szkole: 
„Wyniki nauczania 1 ocena u­
cznia" - cz. I. 9.55 Dla szkol 
Hiostonia dla kl. vm - „Drogi 
do Polski Ludowej". 10.55 Dla 
szkół: Historia dla kla5 VI -
„Zlata wolność szlachecka''. 
12.% Mechanizac}a rolintctwa -
Nowe maszyny ro1nicze. 13.53 
Mechanizacja rolnlcbwa - No­
we maszyny rolnicze. 14 . .:!5 Po 

Dnia 8 kwietnia 1970 roku 
zmarła 

Irena Ławińska 
b. długoletni pracownik Cen­
trali Surowców Włókienni­

czych i Skórzanych. 
W zmarłej tracimy zasłużo­

nego współpracownika i zac­
ną, serdeczną koleżankę. Wy­
razy głębokiego współczucia 
Rodzinie składają: 

DYREKCJA, RADA MIEJ- , 
SC OWA, PODSTAWOWA 
ORGANIZACJA PARTYJ­
NA ORAZ KOLEŻANKI 

i KOLEDZY 

P1>grzeb odbędzie się 
10 kwietnia br., godz. 
na cmentarzu Retkinia. 

dnia 
15.30 l 

li technika TV: Flzy,ka I rolm - ll•••••••••••••••ll Dynamika ciała sztywnego cz. 
Il. 15.00 Politechnika TV; F'izy 
ka I r-0ku - Dy.namJJka ci.ała 
sztywnego - cz. nr. 16.:ł5 Pro 
gram am.a. 16.40 Dziennik, 16.50 
Dla młodych widzów: „li.'koran 
z bratkiem" - w prog.ramle m. 
in. „Kapi•tan Tenkesz" - film 
seryjny. 17.55 LOdzkie wia<l.Qmo 
sci d.nia. 18.lO Nad Odrą i Bal 
tykiem. 18.40 „Pierwszy dzie1\ 
w.iosny" - w progr. wystąpią 
p iosenka,rze bułgarscy. 19.20 
Dob.ranoc - ,,Jacek i Agabka". 
19.30 Dziennik. 20.05 Teatr Ko­
bra: F<rancis Dur,bridge -
„Szał" - cz. EII. Plrzeklad -
Kazimierz Piotrowski. Reżyse­
ria - Jan Bra.tkowski. Wyko­
nawcy: Stanisław Zaczyk, 
KrzysztO<f Chamiec, AJ!icja Paw 
licka, Kal>na Jędrusik, Mi.chał 
Pawlicki, Mieczysław Voit, Ta­
deusz Bartosik, Zygmunt Kę­
stowLCz, Janusz Guttner, Zbig­
niew Stawarz, J-0a>nna Kostusie 
wicz, Stefan Szmidt Ok. :1:1.15 
(po tea,brze) „Swiat o,pery" -
Marcelina Sembrioh-Kochańska, 

W dniu 7 kwietnia 1970 r. 
zmarł, przeżywszy lat 63 

S. t P. 

Ani oni 
Leźnicki 

mistrrz piekarski 

Pogrzeb odbędzie się 10. 
IV. br. o godz. 15.30 na cmen 
tarzu na Zarzewie, o czym 
zawiadamia.ją pogrążone w ża 
lu 

ŻQNA i RODZINA 

Dnia 7. IV. 1970 r. 
nagle w wieku lat 87 

· S.tP. 

zma.rł 

Konsta&ty 
Oświeciński 

emeryt 
długoletni, ceniony pracownik 

Łódzkich Zakładów 
Przędzalniczych 

Pogrzeb odbędzie się 9. IV. 
o godz. 16 po mszy świę­
tej z kaplicy Starego Cmen­
tarza przy ul. Ogrodowej, o 
czym zawiadamiają pogrążeni 
w głębokim smutku 

NAJBLIŻSZA RODZINA 
i PRZYJACIELE 

W dniu 8 kwietnia 1970 r. 
zmarła opatrzona św. sakra­
mentami, najukochańsza Cór­
ka, Siostra i Ciocia 

$. t P. 

Irena 
• 

ŁilWINSKl. 
Odszedł od nas człowiek 

:wielkiej dobroci, życzliwości 
1 szlachetności. Nabożeństwo 
żałobne odbędzie się 10 kwiet 
nia br. o godz. 15.30 w koś­
ciele na Retkini, po którym 
nastąpi wyprowadzenie zwłok 
na miejscowy cmentarz. O 
smutnyr.A tych obrzędach za­
wiadamiają Przyjaciół i Zna­
jomych pogrążeni w wielkiej 
żałobie i rozpaczy 

MATKA, SIOSTRY, SZWA 
GIER, SIOSTRZEili'CY 

z ŻONAMI i POZOSTAŁA 
RODZINA 

Dnia 7 kwietnia 1970 r. 
zmarła po długie(j i ciężkiej 
chorobie, przeżywszy I.at 42 
nasza najukochańsza żona, 
Matka, Córka i Siostra 

S. t P. 

Alicia Bożek 
z domu Nitecka 

Pogrzeb odbędzie się 10 
kwietnia br. o godz. 15.30 z 
kaplicy cmentarza św. Anto­
niego na Mani, o czym za­
wiadamiamy pogrążeni w głę 
bokim smutku • 

MĄŻ. DZIECI, MATKA, 
BRAT z RODZINĄ 

W dniu 7 kwietnia 1970 r. 
zmarł po długiej i ciężkiej 
chorobie, przeżywszy fat 70 
nasz najukochańszy Mąż, Oj­
ciec, Dziadek, Brat i Wujek 

$. t P. 

Piotr 
P'IEHKOWSli 

Wyprowadzenie drogich nam 
zwłok na miejsce wiecznego 
spoczynku nastąpi 9 kwietnia 
br. o godz. 15 z kaplicy cmen 
tarza przy ul. Ogrodowej, o 
czym zawiadamiamy pogrąże­
ni w głębokim smutku. 

ŻONA, C0RKA, ZIĘC, 
WNUCZĘTA i POZOSTA­

ŁA RODZINA 
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